
Wtorek. Dnia 10 (22) Października 1872Nr. 234. Dnia 22 Października 1872 r.
Na prowincji i w Cesar* 

stwie wynosi rocznie rub. sr. *. 
(w tem mieści się jui opiate po
cztowa za przesyłkę rs. 1 kop. 40 
oraz za opakowanie i Ekspedycji 
rs. 1 kop. 80).

Prenumerata przyjmuje się ro» 
jgcznie, półrocznie i kwartalnie.

Rękopisma nadsyłane da 
Redakcji nie zwracają si*

IfllDItn WAEIVTAWViflSgS KuHltH HnMd&AWdm
rana do 2 po południa. ROK PIĘĆDZIESIĄTY DRUGI.
pair. S. Kordali r. M. i Alfonsa. 
Broda: Ś. Jana Kapistrana.
Czwartek: Ś. Rafała Archanioła. 
Piętek: ŚŚ. Kryspa i Kryspina.

Wschód słońca o godzinie 6 minut 38 i
Zachód „ „ 4 „ 50 |

Długość dnia godzin 10 minut 12 
Ubyło X 6 >i 31.

Adres Redakcji „Kuriera WarsxPLAC TEATRALNY Nr. 5, dom W L. ZABŁOCKIEJ
■BinraiHeiasHOSMWW«MBnn"BBassnaB"BSBvan>saa>aaaaBMaMnacKaansMn^ewanaaseaa

Sobota: Ś. Ewarysta Pap. Męczennika. 
Niedziela: 23 po Sw. Ś- Sabiny Męcz. 
Poniedziałek: Ś. Szymona Judy i Talenszf 
Wtorek: SŚ Narcyza i Euzebji.
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— Departament telegrafów zamieścił w „Gońcu 
Urzędowym11 następujące zawiadomienie: We czwar
tek, 5 (17) października, od godziny 3-ej po południu 
ujawniły się na wszystkich linjach telegraficznych, 
w kierunku południowo-zachodnim, atmosferyczne to
ki, które przeszkadzały regularnemu przechodzeniu 
korrespondencji, a od godziny 5 ej ustała komunikacj i 
pomiędzy Charkowem i Moskwą, i wymiana depesz 
ze stacjami zagranicznemi stała sę nader utrudniona 
z powodu niejasności szryftu na aparatach. Zatrzy- 
trzymauie czynności było następstwem północnej zo
rzy, która z Dowodu pochmurnego stanu neba była 
widzialna w Petersburgu tylko pomiędzy 11 a 12 go
dziną w nocy, kiedy niebo wyjaśniło s;ę i stosownie 
do rezultatów spostrzeżeń głównego obserwatorjum 
hzycznego, zakomunikowanych o godzinie 9 ej wieczo
rom, należało oczekiwać około północy wzmocnienia 

południo zachodzie wpływu wzburzenia magoeso- 
We?c; oczekiwanie to urzeczywistniło się zupełnem 
ustaniem czynności stacji głównej z Rygą, Warszawą, 
Etbawą i Berlinem (przez Wystruć czyli Insterburg). 
V Piątek, 6 (18) października, czynność przywrócili 
się koło 6-ej godziny z rana, ale około 3 godziny po
południu znów ujawniło się złe przechodzenie czynno
ści, które wkrótce powiększyło się do tego stopnia, że 
komunikacja Petersburga z Wystruciem, Rygą i War- 
zawą, oraz Moskwy z Warszawą ustała. Według 
Matniego doniesienia obserwatorjum, silne wzburze- 

“ry magnesowe od czwartku nie ustawało. (D. W.)
~~ Warszawski pomocniczy komitet powszechnej 

Jstywy wiedeńskiej 1873 r.—Gdy na podstawie pe- 
R. , tylko wiadomości, ściśle określających prze- 

rzen, ptt-zebaą dla pomieszczenia wyrobów tutej- 
do m’fidzynarodowego konkursu w Wie- 

r- Przedstawić się msjjcych, będzie można 
Rrp er? • pr.ZJ!st4Pić do szczegółowego rozdziału miej- 

owesn, jaka w gmachu wystawowym dla oddziału 
wJstawI przeznaczoną została, a wiadomości 

»‘},We> ,mo^ b^ jedynie dostarczone, na zasadzie 
nnn>011^ Przez wystawców deklaracji, Warszawski 
VirL°c,ni.czy komi,tet. dla zaszczyt powtórnie, wszyst- 
wnib/UtejsZeg0 zr8^u •na P°IU przemysłiwem praco- 
klnro djraszać o śpieszne złożenie wystawowej de- 
krpćin ’ nie odkl?dając bydajmniej, do ostatecznie za- 
nońri terminu, spełnienie tej pierwszej formal- 
wm.r koniecznij dli zabezpieczenia w gmachu wysta- 
cehJi?* 1 odP°wieddiegJ do żądania miejsca. W kan- 
nłdnL warszawskieg> pomocniczego komitetu są bez- 
też n» ł ^dawane blankiety tak na deklaracje jako

— Q— Pomówmy trochę o arlekinie.
Nie w porę wybraliście s:ę, rzeknie jeden lub dru

gi z czytelników, któż bowiem myśli teraz o tej 
ładnej postaci, która dawniej była uciechą wszystkich 
jarmarków i zbiegowisk ludowych.

Ale też nie o tym arlekinie, nie o siestrzanie poli- 
szynella mamy tu mówić.

Arlekin, jest to nazwa pewnego rodzaju strawy, któ
ra w Paryżu wielu ludzi ratuje od śmierci głodowej.

Jest to po prostu rodzaj zupy, jak naprzykład rum- 
ferdzka, z tą wszakże różnicą, że sprzedaż arlekina 
stanowi rodzaj najbardziej może upowszechnionego po 
uboższych dzielnicećh przemysłu.

W skład arlekina wchodzą odpadki i skrawki wszel
kiego rodzaju.

Wielkie restauracje i różnorodne zakłady gastro
nomiczne resztki zapasów które im ze sprzedaży 
dziennej pozostają a które dłuźszem przechowywaniem 
mogłyby być na zepsucie narażone, sprzedają zwykła 
restauracjom drugorzędnym.

Te ostatnie oszczędniej już swoją rzecz prowadzą. 
Zawsze jednak z ich pozostałości znajdzie się coś i 
dla pierwszorzędnych traktjerni, tak zwanych gar- 
kuchni,które różnemi szumnemi nazwami chrzczą po
trawy za tanie pieniądze gościom podawane, chociaż 
ścisłego ich rodowodu nie możnaby naznaczyć.

Są to rozmaite siekanki, potrawki ostremi ukraszo
ne sosami, rodzaje naszych bigosów hultajskich, i t. p.
i t. p.

Ale przy każdej kuehni, i od każdego prawie stołu, 
znajdują się odpadki, których w żadnej chociażby naj
niższego rodzaju restauracji zużytkować niepodobna.

Są to resztki z jedzenia, niedogryzonego kawałka, 
okrawki z mięsa surowego lub gotowanego już, żyły, 
koście, nawet obcinki z jarzyn, skrzepy tłmtości ró
żnych, pozostałości po sosach, pomyje wreszcie zacho
wujące aromatyczny smak potraw zbytkownych, któ
re stoły bogaczów zdobiły i mnóztwo innych tego ro
dzaju gastronomicznych nieużytków.

Otóż to wszystko zlewa się zwykle do wielkiej balji, 
którą każdy zakład gastronomiczny posiada, z rana 
zaś bardzo zjawiają się handlarze, którzy mieszaninę 
w balji zawartą wlewają do beczek i rozwożą do ró
żnych zakładów, w których się tak zwany arlekin 
przysposabia.

Jest t) więc po prostu zupa ze wszystkich tych 
pozostałości zgotowana i ukraszona jakim świeżym 
ździebełkiem mięia lub dodatkiem zieleniny.

Zdarza się, że w arlekinie znajdą się jakie smaczne

IaĄtu7> jakie razem z wystiwowemi wyrobami 
okradane być mają. (O. w )

z 1 * * * *Iłrab;a. Namiestnik w Królestwie Polskiem, 
rv i w rnu Za“.ia s'e w Warszawie wypadków chole- 
bnveh <Sr«dlx0Zir^3an’a kdegjalnie wszelkich może- 

ll» wpobieienia 
cholervcznv n h epi(i35“ji, ustanowić raczył komitet 
^maist^^ warszawskiego ober-po-

w charakterze członków e?8óJ 8kładu teg0 k9m.itatu! 

JJtetu, pod l?4deni^

cywilnych m. Warszawy, Beckem-Ti i P“ 
Rawskiej rady miejskiej dobroczynności Sr T 
^rodiewskifgo; profesora nadzwyczajnego fakultetu 
^rskiego Łuczkiewicza, wydelegowanego prżezre- 
rtora Cesarskiego warszawskiego uniwersytetu- 
Pektira szkół m. Warszawy Hornberga (ze stronv 

okrea7 nau.kowej)’ wydelegowanego przez kurakra 
drdŁep™°Weg° ”ar.szaw8kieg' 5 ^karza głównego 
atampon i u W szpitalu ujazdowskim, Iljańskiego; 
tinS nHkarZa t3]»ywizji Piecb°ty gwardji Schach- 

n ma,8t-ra 2'.g0 wydzialu dl- Warszawy Ko
ciej MaieJt °ń in81pektora rady lekarskiej warszaw- 
rzadzU ’ na,czelnika wydziału policyjnego w za- 
Prezesa 7aSrT-B° °b“-P?Vc.mMBtr* Naimskiego; 
fa Natansona U1 gominy żyd?W8kifj w Warzawie,d)kto- 
dokto?? Knżeleivrdai głÓWD6g() szpitala na Pradze 
dobrocrrnncś ’̂ n7hteg°-Wane!0 przez rftd§ miejską 

y - publicznej; radnego magistratu m. 

Warszawy Wiemana, wydelegowanego przez tenże ma
gistrat; członka warsz. Towarzystwa dobroczynności 
Preyssa; opiekuna domu schronienia starców i sierot 
starozakonnych Nussbaums; lekarza wolnopraktyku- 
jącego Szokalskie g; członka russkiego Towarzystwa 
dobroczynności Istomina; właściciela apteki Karpiń
skiego; obywatela miejskiego Matiasa Bersona. Z po
wodu wyjazdu za urlopem członka-zawiadującego kor- 
respondencją komitetu cholerycznego, starszego urzę
dnika do szczególnych poleceń przy ober-policmaj
strze, w godności kamerjunkra Mitiuszkina, zawiady
wanie korrespondencją komitetu powierzone zostało, 
na cząs jego nieobenr ści, p. o. inspektora urzędu le
karskiego Malekowi. Do czynności rachunkowych wy
delegowany został do komitetu urzędnik Zarządu po
licji warszawskiej Pawełkiewićz. (D. W.)

— Rada Miejska Warszauiska Dobroczynności Publicznej. 
Wskutek poprzedniego obwieszczenia, że wyposażenie procen
tem od summy rs. 3,750, przez Warszawską Gminę Izraeli- 
tów złożonej, celem uczczenia pamiątki obchodu jubileuszu 
50cio-letniej służby w stopniach oficerskich ś. p. Księcia War
szawskiego Hr. Paskiewicza E-ywańskiego Jenerał-Feldmar- 
szałka Namiestnika Królestwa, dla jednej z panien niezamo
żnego stanu z pozostawieniem pierwszeństwa córkom wojsko
wych, przyznane będzie w roku bieżącym kandydatce wyzna
nia chrześcijańskiego, zgłosiła się jedna kandydatka Rzym
sko-katolickiego wyznania, Terem Dworakowska. Rada Miej
ska przy współudziale członków Zarządu Warszawskiej Gmi
ny Starozakonnych; po rozpatrzeniu przedstawionych przez 
kandydatkę dowodów, na posiedzeniu z d. 4 (16) paździer
nika r. b. przyznała wyposażenie pannie Teressie Dwora
kowskiej, córce zmarłego podoficera, stale na Pradze pod 
Nrem 65c zamieszkałej, która stan ubóstwa i moralne pro
wadzenie się udowodniła. O czem Rada Miejska podaje do 
wiadomości publicznej. — Rzeczywisty Radca Stanu, Szam- 
belan A. Zaborowski.

kawałki, które kucharze lub kucharki przez nieuwagę 
do balji wrzucili, nieraz, jeżeli przemysłowiec zna się 
na rzeczy, taka okrasa wrzuconą bywa umyślnie do 
balji a wówczas arlekin zyskuje bardzo na smaku i 
amatorowie liźą sobie po nim palce.

Ciekawem jest bardzo rozdawnictwo tej zupy zwiń* 
kich kotłów, w których s:ę ona gotuje. Jest to praw
dziwa laterja, każdy z niecierpliwością wyczekuje na 
to co się jeszcze dostanie, może pozostałość jaka po 
drobiu lub zwierzynie, może resztki pasztetu albo 
trufle przypadki m tam włożono.

Nie zawsze nawet los wpływa na uposażenie nie
których trnni hojnemi darami, bywają uprzywilejowa
ni geście którym zwykle dostają się takie smakowitsze 
kawałki.

Porcja tej zuoy i to wcale spora, kosztuje najwyżej 
parę soldów, co wypada dwie albo trzy kopiejki na
szej monety.

Jest to w każdym razie strawa gorąca i posilna, 
pożądana zwłaszcza w czasie chłodnym i wilgotnym i 
lepsza stokreć od kieliszka wólki, którym najuboż
sza klassa u nas rozgrzać się usiłuje przy jakimbądź 
kawałku suchego jedzenia.

Otóż o ile wiadomo, u nas wszystkie odpadki ku
chenne, zlewane bywają do pomyj i zabierane hurtem 
dh zwierząt domowych.

Z tego wypada, że zwierzęti domowe mają często
kroć zdrowsze i posilniejsze pożywienie od ludzi.

A nie brak wszakże u nas handlów gastronomicz
nych, z których dziennych pozostałości możnaby 
zwłssza ni czas zimowy, bardzo obfite dystrybucje ar- 
lekinu przysposobiać.

Potrzeba tylko ażeby zajął się tem jaki zręczny 
przemysłowiec, albo towarzystwo przemysłowców. Na
leży poczynić umowy z właścicielami restauracji, 
traktjerni, sklepów delikatesów i innych zakładów 
gastronomicznych, k.órzy za stałą opłatą chętnie 
zgtdzą się odstępować każdodziennie te odpadki na 
nic już nie przydatne.

To wszystko po nt leżytem przebraniu wygotowało
by s:ę w ogromnych porcjach i możnaby utworzyć 
z tego wcale nie złe pożywienie dla biedaków, dla 
których nie tylko już kuchnie tanie, ale nawet strawa 
sprzedawana w tak zwąnych garkuchniach pod pompą 
nie jest dostępną.

W każdym razie rzucamy myśl, może ktoś ją po- 
dejmie. Praktycznem to być musi, gdyż w Paryżu ta
kich zakładów jest mnóztwo, istnieją one od dawna 
i mają przyzwoite zyski. A nie musi to być szkodli* 
wem dla zdrowia, gdyż zarząd miejski wcale nie prze
szkadza rozwojowi tego przemysłu. U nas zaś zwła
szcza podczas zimy, konieczniejszem się to zdaje niż 
nawet w Paryżu, gdyż w każdym razie jest to strawa 
ciepła i posilna.________________________________

Wiadomości miejscowe.
= Ludzie dobrej woli składają w redakcji naszego 

pisma ofiary na odnowienie posągu Kopernika.
Posąg ten jestjednem z arcydzieł ThorwalJssna, 

rzeźbiarza z Danji, którego nazwano: Canova pół
nocy.

W r. 1834 b. Kommissja Rządowa Spraw Wewnę
trznych, Duchownych i Oświecenia Publicznego na 
wniosek Rady Budowniczej poi jciła uskutecznić pier
wszą restaurację posągu; w miejsce liter bronzowych 
k‘.óre z piedestału powyrywali złodzieje, wykuta je 
w kamieniu i pozłocono. Restauracją tą zajmował się 
pan Kropiwnicki b. budowniczy miasta.

Żiby zaś w przyszłości jeszcze baczniej czuwać nad 
posągiem genialnego naszego astronoma, poheonem 
było kommissarzowi administracyjnemu właściwego 
cyrkułu, ażeby w terminach półmiesięcznych składał 
rapporta swojej władzy o stanie tego pomnika.

= W roku zeszłym w dniach 9, 20, 21 i 22 grudnia 
otwarty został po raz pierwszy w tutejszem mieście 
Bazar w salach redutowych Teatru Wielkiego.

W Baząrze tym sprzedawane były towary przez tu
tejszych kupców z ustąpieniem procentu na korzyść 
ubogich.

Uproszone damy asystowały w sprzedaży, w gusto
wnie urządzonych sklep ich, w pięknie oś wieconych 
salomch, przy odgłosie orkiestry, która celniejsze 
utwory muzyczne wykonywała. Rizultat z tej zabawy
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"bkazał s:ę znakomity. Dobrzeby było żeby i w roku 
■bieżącym myśl ta się powtórzyła.
i Znaszej strony radzilibyśmy poś,3ies’.yć się z uorga- 
nizowaniem zabawy, ażeby nie wypadła w tak spóź
nionej porze jak w roku zeszłym.

Również radzilibyśmy, aby na wszystkich towarach 
bez wyjątku były poprzyczepiane kartki z ceną stałą 
„prix fixo“ jak również upragnionem by było, ażeby 
jeżeli bazar ma przyjść do skutku, czas jego trwania 
był dłuższy aniżeli od godziny 12 do 9 wieczorem. 
W przeszłym również roku podczas trwania bazaru da
wało się się czuć wielkie gorąco w salach, dobrzeby 
więc było żeby i tej niedogodności starano się za

radzić.
= W dramacie p. n. „Montjoye,** który będzie da

nym w Teatrze Rozmaitości w bieżącym tygodniu, 
rolę córki Montjoye grywaną z wielkiem powodzeniem 
przez p. Bakałowiczową przedstawi panna Romana 
Popiel, a rolę syna po p. Piaseckim p. Szymanowski.

== Jeden z tutejszych kupców ma zamiar urządze
nia kantoru i służby do załatwiania wszelkiego rodza
ju przesyłek pocztowych i kolejowych. Kantor zajmo
wać się będzie nie tylko przesyłaniem i odbieraniem, 
ale i załatwieniem odpowiednich formalności, tak, że 
interesant da tylko znać do kantoru, że pragnie rzecz 
pewną przesłać pod wskazanym adresem, wskazać 
miejsce z którego pragnie jaką przesyłkę odebrać, 
a wszystko będzie już miał załatwione. Kantor taki 
byłby pożądaną u nas bardzo nowością. Szczegóły 
urządzenia tej instytucji podamy w swoim czasie.

= P. Mich ,ł Gliicksberg rozesłał już prospekta na 
„Pismo święte starego i nowego testamentu,“ podług 
tekstu łacińskiego Wulgaty, przekładu ks. Jakóbi 
Wujka. Tekst będą zdobić ryciny Gustawa Dorego. 
Całe wydanie wyjdzie w fo'macie znanej edycji fran- 
cuzkiej i z temiż samemi rycinami.

Jest to może najokazalsze z wydań, które w osta
tnich czasach opuściły prassę. Pismu świętemu nale
ży się to z prawa, wiadomo że edycja francuzka pomi
mo stosunkowo bardzo wysokiej ceny, skwapliwie roz- 
chwytaną została. Anglicy i Niemcy oddawna przy
swoili sobie te okazałe dzit ło, dzisiaj przychodzi kolej 
na nas. Nowe wydanie Pisma świętego od dawna już 
u nas pożądane, a zjawia się ono w przystępnych wa
runkach i w całej świetności dzisiejszych wymagań 
drukarskich i drzeworytniczych.

== Warszawianie, widocznie łakną wrażeń tea
tralnych. W sobotę, w sali teatru wielkiego, zebrało 
się 655 osób, a w nicddelę 1,045. W teatrze rozmai
tości zaś w niedzielę było osób 773. Publ czność po
piera szczerze teatr, spodziewać się więc nal ży, że 
pp. reżyserowie w porze zimowej odwdzięczać się jej 
będą doborowym repertuarem.
I = Dyrekcja Szczegółowa Towarzystwa Kredytowe
go Ziemskiego w KUiszu, ogłosiła sprzedaż przymu 
sową przez licytację publiczną 18 majętności rol
nych.

= Wielką budę drewnianą stojącą w pobliżu Wisły 
pomiędzy brzegiem a zabudowaniem zwanem Kaszte
lańskie, w tych dniach zrzucono, odsłaniając widok 
pomienionego zabudowania. Warto, by druga bieda 
stojąca a raczej leżąca przy wale ochronnym tuż przy 
Zjezdzie na wprost łazienek Kurtza, mogła nareszcie 
także zniknąć. O ile wiemy, stanowi ona własność 
prywatną, miasto więc niema prawa jej usuwać, wła
ściciel zaś taką przywiązuje diń wartość czy ważność, 
że nie chce się jej w żaden sposób pozbyć. Chyba 
zatem lody wiosenne sprawią w tern miejscu pożądane 
spoziomowanie.

= W zakładzie fotograficznym p. Brandla na No
wym świecie, wykonywane są obecnie fotcgrafje pana 
Grzywińskiego, dramatycznego artysty w grywanych 
przez niego rolach.

Cała galerja portretów p. Grzywińskiego składać 
się ma z kilkunastu postaci. D tychczas pan Grzy- 
wiński fotografował się w rolach: Rotmistrza w „Mio
dzie Kasztelańskim," Stryjaszka w „Ślubach panień- 
skich“ Majora w , Damach i Huzarach'* i Gomojły 
w „Posażnej Jedynaczce.

Fotografje te są w rozmaitych formatach i przed 
stawiają artystę w kilku najcharakterystyczniejszych 
scenach ról pomienicnych.

Odznaczają się one wszystkie nader starannem wy
kończeniem.
= W m. Góra Kai war ja, o 4 mile od Warszawy 

odłogiem, mieszka Cadyk (rabin zacofanych), który 
w całym kraju posiada wielbicieli talentu i cn5t swo
ich. W święta też noworoczne spieszy doń z ofiarami 
po kilkanaście tysęcy współwyznawców. Podcbnie mą
dry rabin osiedl ł się w m. Sandeczu w Galicji, w ro
ku bieżącym jednakże władze nie dopuściły do niego 
zamiejscowych pielgrzymów, ponieważ w mieście zda
rzyło się kilka wypadków cholery i ospy.
I = W Kaliszu, ze składek zebranych przez redakcję 
„Kaliszanina,** wzniesionym został pomnik na grobie 
ś. p. Boesego, doktora medycyny. Główne części tego 
pomnika wykonane zostały we Wrocławiu.

= W Lublinie ma być zbudowanym nowy gmach 
dla pomieszczenia biór Dyrekcji Szczegółowej Towa 
rzystwa Kredytowego Ziemskiego. Koszta wzniesie
nia tej budowy, oznaczone zostały na summę 42,922 
rs. 69 kop.

= Ze w Warszawie istnieją niektóre domy zupełnie 
pozbawione podwórka, na to już nie ma rady, chociaż 
przyznać należy, że lokatorowie tych domów znajdu
jąc się zwykle w warunkach bardzo niehygienicznych, 
dzisiaj zwłaszcza więcej niż kiedykolwiek są narażeni.

Jako arcytyp takich domów policzyć można tak 
zwany dom szewców, na rogu szerokiego i wązkiego 
Dunaju. Dcm ten bardzo jest gęito zamieszkany, 
a powietrze w nim takie panuje, że każdy wstępujący 
w sień, a tembardziej na schody jest jakby odurzony 
tym zaduchem, który z niczem porównać się nie daje. 
Przyczynę tego odgadnąć łatwo, brak bowiem po
dwórka, nie dozwala zachować ochęioztwa konieczne
go do oczyszczania domowego powietrza.

Ale gorzej jeszcze z trzema kamienicami przy ulicy 
Furmańskiej, oznaczonemi nowemi numerami 12, 14, 
16. Trzy te kamienice pomieszczone są na kanale, któ
ry oddawna pozbawiony jest wszelkiego odpływu. 
Trudno więc sobie wyobrazić przez jakie ciężkie loka
torowie tameczni przechodzić muszą plagi. I tylko 
w celu stosunkowo taniość wynajmowanych lokalów 
zniewala tych biedaków do pozostania na miejscu, ale 
ile ich zdrowie może ucierpić na tem?

= Przed pałacem Prymasowskim, na ulicy Sena
torskiej, ma być urządzony skwer, a raczej klomb.

= W tych dniach w ogrodzie botanicznym służba 
spostrzegła jak mały chłopczyk podnosił z ziemi na
siona trojące rośliny tondrem zwanej. Zapytany chło
piec odpowiedział, że nasienie to bierze do zabawki, 
myślał bowiem, że to są kasztany. Okoliczność ta do
wodzi jak mnóstwo innych, że dziecka ani na chwi
lę nie można pozostawiać bez dozoru.

= W zeszłą sobotę i w niedzielę, zmarło: 14 męż- 
czyzn, kobiet 15 i dzieci 36.

= Z dnia 21 na 22 października, w Warszawie za
chorowało na cholerę osób 15, wyzdrowiało 5, zmar- 
ło 6, pozostaje w leczeniu 40.

Z wojsk garnizonu warszawskiego zachorowało 2, 
wyzdrowiało — zwarło 2, pozostaje w leczeniu 17.
= O lebraliśmy wiadomość,że nocy dzisiejszej n. Szy

mon Rożen, bankier, nagle życie zakończył. Śmierć 
nastąpiła, jak powiadają, z powodu choroby ser
cowej.

= W Łidzi zmarli: Józef Gunter, przeżywszy lat 
52, i Nabija Schultz, z domu Sparwirtb, przeżywszy 
lat 23.

= W Kaliszu w tych dniach ma być otwartem no
wo uorganizowans: Biuro rolnicze.

= Zarząd Szpitala Starozakonnych w Warszawie 
zawiadimia, że pozostałe jabłka rajskie nieprzydatne, 
oraz nierozkupione do religijnego użytku sprzedawane 
będą w kancelhji szpitala tutejszego 16 (28) paździer
nika r. b. o godzinie 1 ej z południa i w dniach na
stępnych w partjach po 25 kop. a to za gotowe pienią
dze zaraz po przybiciu płacić się mające.

— Prenumeratorowi z Grzybiwa. — Żądane przez 
pana ogłoszenie o komitecie cholerycznym znajdziesz 
pan wKurjerze dzisiejszym.

= Dowiadujemy się z gazet Moskiewskich, że zna
ny już u nas kapitan Banelle, jest obecnie w Moskwie, 
gdzie wkrótce ma odbyć podróż nadpowietrzną. Za
mierza jednak przed tem dać kilka odczytów publicz
nych. Z Moskwy p. Bunelle uda się do Petersburga.

== Korrespondent „St. Peterb. Wied “ pisze z Wo- 
łogdy. Członek wydziału kryminalnego Wołogodz- 
kiej izby cywilno-kryminalnej p. P-ow, przyszedłszy 
do bióra, przywitał znajdujących się już w niem towa
rzysza, prezesa izby i drugiego członka Pawłowa, 
położył pertfeul przez siebie przyniesiony na biurku, 
i zwacając się do towarzysza prezesa: „kiedyż nakoniec 
będziemy sądzić tę sprawę?" zipytał. Zaledwie towa
rzysz prezesa odpowiedział: „Jak pan chcesz, możemy 
i zaraz"—gdy ten wydobył rewolwer z kieszeni i krzy
knął: krzywdzić tak człowieka! wystrzelił. Szczę
ściem kula przeszła mimo; wówczas P-ow wystrzelił 
do uciekającego Pawłowa, któremu kula przeszła nad 
głową i utkwiła we drzwiach wchcdiwych Tymcza
sem i towarzysz prezesa ratował się ucieczką. P-ow 
przeszedł do gabinetu prezesa i niemówiąc ani słowa 
przyłożył rewolwer do piersi tegoż, lecz szczęciem pi
ston się nie zapalił, i P-ow cisnął rewolwer na ziemię. 
Możecie przedstawić przestrach i zamięszanie, jakie 
powstały nie tylko w izbie, lecz i w innych biurach, 
mieszczących się w jednym gmachu z izbą Wszyscy 
urzędnicy w strachu największym pouciekali. Po
słano po policję, przyb egł na miejsce wypadku guber
nator, P owa aresztowano i odesłano do szpitala.

P-ow w liście pisanym do żony, nieobecnej na ten 
czas w Wołogdzie, pisze, że nieudało mu się zabić te
go i tego, wie on, że za czyn ten, będzie skazany do 

Kronika zagraniczna.
X Północna Ameryka zaopatrzyła Niemcy a 

wnie W. Ks. Poznańskie, w znaczną ilość sK 
i smalcu. Obecnie donoszą nam, że do Król 
w tych dniach przywieziono z Ameryki wielki \ 
solonego m ę«a i pekbwina ta roz jdzie się prawo 
dobnie niezadługo po miastach i wsiach.

X W Berlinie, w tych dniach na giełdzie cen’ 
nej wybuchła kłótnia pomiędzy dwoma spekulan 
Po obelgach słownych nastąpiły czynne. Spe»® . 
silniejszy w nogach, zamierzał drapnąć w ®,B 
bszpieczniejsze, przeciwnik jego jednakże schwy® 
za kołnierz i zahipotekował mu na obliczu ki_ 
ście ciosów. Podczas, gdy owa wojna wrzała* 
giełdowej, z przedsionku jej niewyśledzony d 
także scekulant skonfiskował trzydzieści dwa L 
sole. Giełdowicze więc zapłacili nieco za wido 
skandaliczne. ... . w w

X Złodzieje najśmielsi znajdują się obecnie * , 
nie. „Kreutz Zeitung*1 donosi co następuje •’ ” 
dniach pewien jegomość regulował swój zt'6ar,{(. 
dług zegaru normalnego, który istnieje u® 
platz. Nagle, przebiega młody człowiek, wyry w. 
mu panu zegarek z rąk i znika jak kamfora w j 
z poblizkich domów przechodnich. Fizognomja 
dzionego tak niespodzianie musiała byesmi 
smutną.

robót ciężkich, lecz że on tego właśnie pragnie, 
a w końcu prosi żonę, aby ona dała mu sposobność 
pobłogosławienia dzieci. Jaki powód miał P ow aW 
się dopuścić czynu tak gwałtownego, d< tąd niewiado1 
mo. Powiadają ogólnie, że P-ow jest chory, i to bat' 
dzo jest prawdopodobne.

-+- Jutro we środę dnia 23 b. m. jako w rocznic? 
śmierci ś. p. Wincentego Markowicza, b. przełożonego 
pensji wyższej męzkiej i małżonki jego Anny z Rus?' 
kowskieh, odbędzie się w kościele Ś go Krzyża o g®', 
dżinie 10 tej z rana, żałobne nabożeństwo za snokO) 
icłrdusz, na które pozostałe rodzeństwo Krewnych PrzJ' 
jaciół i Znijomych zaprasza. —19392 —

-j- W dniu 24 b. m. we czwartek o godzinie 10-tej 
z rana jako w drugą bohsną rocznicę śmierci odp®' 
wioną będzie wotywa żałobna w kościele powązko*' 
skim i poświęcenie grobu ś p. Felicji z Niemiryczo* 
Chojeńskiej, na które strapiona matka wrazz mężetO 
zmarłej Krewnych i Przyjaciół zapraszają—10399-^ 

-j- We czwartek, t. j. d. 24 b. m., o godzinie 8mei 
rano, w kościele katedralnym Śgo Jana, przed ołta' 
rzem Pana Jezusa, odprawioną zostanie Wotywa żał<>' 
bna za spokój duszy ś. p. Wincentego Jankowskiego 
niegdy obywatela w Łęczycy. —10,413 -

-j- We czwartek, dnia 24go b. m., jako w bolesnł 
rocznicę śmierci ś. p. Mikcłija Stupnickiego. b. Ofic6' 
ra b. w. p., odbędzie się żałobne Nabożeństw® 
w kościela Świętej Anny, przy ulicy Krakowskie Przed' 
mieście, o godzinie lOtej z rana, na które pozostał’ 
w ciężkim smutku: córka wraz z mężem, zapraszaj* 
Krewnych, Przyjaciół i Znajomych. —10,412^

-J- Dnia 25-go b. m, t. j. w piątek, o rodzin'® 
11-ej, odbędzie się żałobne nabożeństwo w koście*® 
Powązkows nm za duszę ś. p. Feliksa Pęczelskiego, pu*' 
kownika, oraz poświęcenie grobu; na które pozosta*, 
dwie siostry zapraszają Krewnych, Przyjaciół i Zn8' 
j >mych. —104U''

4- Ś. p. Paweł Walkiewicx, były obywatel, w wiek® 
lat 69, po krótkiej lecz ciężkiej chorobie, opatrz®0- 
ŚS. Sakramentami, w dniu 21 b. m. zakończył życ,e' 
Pozostałe dzieci w nieobecności żony, zapraszają 
wnych, Przyjaciół i Znajomych, na Nabożeństwo ŻM?' 
bne w d. 23 b. m., w kościele S go Jana, o godzin1" 
11 rano, oraz na eksportację zwłok tegoż dnia o g®' 
dżinie 4 z południa, ze składu powązkowskiego, 
cmentarz tegoż wyznania. —10400—

4- Ś. p. Franciszek Schmid, zarządzający zakład^ 
mi ogrodniczemi w Grotach, przeżywszy lat 44, r 
krótkiej lecz ciężkiej chorobie, rozstał się z tym św18' 
tem w dniu 21 b. m. Stroskana żona wraz z pię®10* 
giem dziećmi, zaprasza Krewnych, Przyjaciół i 2° 
jomych, na eksportację zwłok w dniu jutrzejszy®) ™ 
jest w dniu 23 b. m. o godzinie 4 po południu z P®8®' 
sji Nr. 31125 za rogatkami Wchkiemi przy Dr®“. 
Górczewskiej, na cmentarz Powązkowski odbyć 81* 
mającą. —10411—

4- W dniu wczorajszym, o godzinie 31/, p® P 
łudniu, wyprowadzone zostały na cmentarz 
kowski zwłoki ś. p. Tadeusza Heppeni, b. urzęd® 
Wydziału Przemysłu, w Binku Polskim. ZawczeS 
i niespodziewana śmierć ś. p. Tadeusza okrop°5 
ciosem dotknęła wdowę, małoletnie dzieci i r0<Vf«y- 
Zmarły przez czas bytności swej na ziemi urn®! 
skać szacunek w kółku kolegów i znajomych. O* * 
kilku oprócz mozolnych czynności biurowych, od®, 
wał się drzeworytnictwu, a prace jego pomieszcz® 
bywały w pismach perjodycznych.



X Z Krakowa: Szujski, poeta i historyk, napisał 
dramat dziejowy p. Ł „Marja Mniszchówna," w któ 
rym główną rolę grać ma pani Hoffman.

Wspomniony literat tłomaczy także dla sceny kra
kowskiej z oryginału greckiego komedję Arystjfanesa 
p. t. „Rycerze."

Jak słychać, dyrekcja zamierza wskrzesić arcydzie
ła klassyków francuzkich: Horacjuszów, Fedrę, Andro- 
machę i t. p.

Wyborna komedja Gogola: „Rewizor petersburgski" 
doskonale grana przez tutejszych artystów, gromadzi 
zawsze liczną publiczność. W roli tytułowej wystąpił 
p. Rawicz i zjednał sobie huczne oklaski i uznanie kry
tyki.

Sądząc po tej roli, wróżyć można, że p. Rawicz bę 
dzie wybornym jeune-premier, o co tak u nas trudno. 
Pan Rawicz jest to pseudonim, pod którym ukrywa się 
artysta; który bardzo często występował w teatrach a- 
matorskich, przeważnie w Warszawie i który jako ak
tor po raz pierwszy wystąpił w roli „Rewizora." Wiel
ka swoboda ruchów, dystynkcja, werwa, głos sympaty
czny, oto uderzające zalety gry p. Rawicza.

Jak słychać, po tym debiucie szczęśli vym dyrekcja 
zaangażowała p. R i powierzyła mu rolę Sylwana, 
w pięknej komedji Ucharda p. t. „Fiammina." Tytu
łową rolę tego utworu grać będzie prima-donna tutej- 
Ł -j sceny pani H ffman.

X W teatrze lwowskim wystawiono w tych czasach 
komedię P- n. „Walka Kobiet."

Z grających artystów najwięcej odznaczył się pan 
Lucjan Kwieciński, były pracownik sceny warszaw
skiej, który w roli Gustawa de Grignon, przedstawia
jącej wielkie do pokonania trudności, rozwinął cały 
Zasób swego talentu.

Pan Kwieciński należy do rzędu najpracowitszych 
artystów w teatrze lwowskim, grywa bowiem prawie 
*e wszystkich sztukach pierwsze role i wielkie już 
Sobie u publiczności wyrobił uznanie.

X We Wrocławiu, w tych czasach pojawiły się 5 
Miarowe bilety bankowe fałszywe z których dotąd 
tilka skonfiskował Bank królewski. Bilety owe tak 
ą dokładnie naśladowane, że jedynie biegli nadzwy- 
:zajnie mogą je rozróżnić od prawdziwych.

X Wiedeń, według urzędowych ogłoszeń, liczy 
•becnie 901,380 mieszkańców.
X W Krakowie, na jednem z ostatnich posiedzeń 

ady miejskiej, p. Walerjan Rzewuski znany fotograf 
ależący do grona ojców miasta wniósł: ażeby z za- 
'ągniętej przez miasto pożyczki półtora miljona gul- 
enów, wyassygnować odpowiednią summę na budowę 
owego gmachu teatralnego. Zważywszy, opłakany 
■an obecnej świątyni muz, wymagania publiczności, 
otrzeby sceniczne wzrastające z postępem czasu, zwa- 
Zwszy, że wszystkie miasta w Europie nie szczędzą 
nar, ażeby posiadać odpowiedni dzisiejszym potrze- 
3m gmach teatralny, można tylko przyklasnąć wnio- 

'JKowi pana Rzewuskiego. Wątpić jednak wolno, czy 
ojcowie miasta uznają użyteczność i konieczność tego 
wniosku.

Przegląd polityczny.
Pan Thiers powrócił już do swej legalnej rezydencji, 

0 Wersalu i zająć się ma pracami przygotowawczemi 
a otwarcie posiedzeń zgr. naród, co już za trzy tygo- 
nie nastąpi. Dzienniki donoszą, iż prezydent myśli 

® messażu inaugurycyjnym, o odezwie, w którejby 
cprezentanci znaleźć mogli jego programat rządowy 

owne zasady owych reform konstytucyjnych, co do 
i x wJP’erał się wszelkiego nawet za- 

u, których potrzebę jednak sam w czerwcu r. b. 
osił. Ze go te reformy zajmowały i zajmują 
u przekonywają nie tylko noty i artykuły pół- 
lowe w dziennikach oddanych prezydenturze 
oim czasie zamieszczane, ale i zabiegi ludzi bar- 
1 ’J‘ko.z Prezydentem żyjących, jego mężów zauia- 

Zabiegi te objawiają się w robocie przedsięwzię
ła nawrócenia prawego środka ku p. Thiersowi 
) rzeczypospolitej, robocie, która, gdyby uwieńczc- 
ostała pomyślnym skutkiem, zapewnićby mo- 
•owodzeme wszelkim projektom konstytucyjnym 
lnicach uznawanych przez rząd.
bota, o której mowa, ma za przedmiot wytworze- 
prawego i lewego środka nowego stronnictwa, 

;by przyjmując programat rządowy, wespół z trze- 
dcieniami lewicy poparło go i przyłożyło się do 
'lenia1 rzeczypospolitej. Wyrazy „próba uczci- 
’astąpione byłyby przez „uczciwe uznanie" repu- 
oskiej formy rządu. Opozycja rojalistów skraj- 
.’ umiarkowanych, niczegoby dokazać nie mogła 
iwko przymierzu lewicy radykalnej, samej lewi- 
:*ego środka i nowego stronnictwa. Według obli- 
a korrespondenta „Gazety Kotońskiej" pierwszy 
u wystąpiłby przy uchwałach w sile 60, drugi — 
rzeci 165, czwarty wreszcie, którego formacja 
mierzoną, w sile 70 głosów. Z tego wszystkie- 

■worzyłaby się ogólna summa 435 głosów, w obec 

której zostałoby dla rojalistów tylko trzysta kilkana
ście głosów; stworzyłaby się wreszcie większość parla
mentarna republikańska i przez nią rzeczpospolita 
zorganizowaną by została.

Groźba rozwiązania i samo rozwiązanie nie byłoby 
już potrzebnem, jeżeli kombinacja przygotowywana 
nie zawiedzie swoich twórców i wszystkie wymienione 
wyżej odłamy lewicy zgromadzenia staną zgodnie po 
stronie p. Thiersa lub jego pełnomocników w Zgr. 
naród, jeżeli przytem programat prezydenta, nadana 
mu forma w wykonaniu, wzbudzą uzasadnioną wiarę 
w szczerość wystąpienia. Lewica potrzebuje mieć rę
kojmie, że współdziałanie p. Thiersa z nowem stron
nictwem „republikanów ostatniej godziny" nie będzie 
spiskiem uknutym przeciwko niej na korzyść prawicy, 
że nowe stronnictwo oderwawszy od lewego środka ze 
trzydziestu członków nie przerzuci się z nimi do roja
listów i przez to nie da im większości, której dziś nie 
mają. Lewica musi mieć rękojmie, że nowe stronni
ctwo dając poparcie formie republikańskiej —przyjmie 
politykę postępową w przedmiocie wychowania, kie
runku administracji, stosunku kościoła do peństwą 
i t. p.

Jeżeli p. Thiers i nowi republikanie dadzą tę rękoj
mię republikanie dawni będą mieli obowiązek przyjąć 
je i podać rękę nawróconym w ostatniej godzinie, aby 
wspólnie z n mi jak najwięcej korzyści osięgnąć. 
W przeciwnym razie trudno od nich wymagać, aby sa
mi kamień na siebie podawali. Probierzem dobrej wia
ry nowego stronnictwa będzie jego większa lub mniej
sza skłonność do zlania się zupełnego z lewym środ
kiem. Jeżeli nowi republikanie będą się trzymać o- 
drębnie, można być przekonanym że i zasady ich i dą
żenia odrębnie się od zasad i dążeń republikańskich 
trzymają, a akces do rzeczypospolitej jest tylko aktem 
obłudy. Skoro lewy środek wyobraża rzeczpospolitą 
umiarkowaną, jakiej chcieć mają nowi republikanie, 
to nie ma żadnego rozumnego powodu, dla czego by 
novi homines nie mieli połączyć się w jedną całość 
z gotowem stronnictwem tenże sam sztandar co i oni 
podnoszącym. Pomiędzy monarchją a rzecząpospolitą 
umiarkowaną niema środka i wynajdywanie go dowo
dziłoby tylko, że nowe stronnictwo nie chce rzeczypo
spolitej.

Donoszą o zawarciu nowego traktatu handlowego 
między Francją, i Anglją Konwencja ta która zosta
nie podpisaną 25-go ptźiziernika, wywołała już nie
zadowolenie w Anglji, a wywoła zapewne jeszcze wię • 
ksze we Francji, szczególniej w okolicach zajmujących 
się uprawą wina, którego wywóz ucierpieć może z po
wodu tego traktatu. Ziaje się w istocie, że Anglja nie 
chciała się zobowiązać do utrzymania skali absolutnej, 
poddającej wina mocniej spirytusowane wyższym fl- 
plat om. Od chwili w której wina lekkie z Bordeaux 
płacić będą tę samą taksę co wina alkoholowe portu
galskie i hiszpańskie, kupcy angielscy przekładać bę
dą te ostatnie, które łatwiej dobierać się dadzą. 
Wielkie zakłady winniczne urządzone przez speku
lantów angielskich w posiadłościach hiszpańskich i 
portugalskich, skorzystają z tej zmiany, gdy jedno
cześnie wina z Bordeaux nie znajdą amatorów na 
rynku angielskim. Bardzo być może, że ta okoliczność 
zapewni więcej głosów p.Forcade de la Roquette, któ
ry postawił swoją kandydaturę na gruncie wolnego 
handlu. Główne szanse jednak pozostają zawsze przy 
p. Caduc, kandydacie republikańskim krańcowym.

Powstańcy w Ferrol ni? c lękali na atak wojsk 
hiszpańskich. Przewidując nieuniknioną porażkę sta
rali się umknąć w nocy pod osłoną ciemności, częścią 
morzem, częścią p-zez miasto. Pierwszym udało się 
nie źle, drudzy byli mniej szczęśliwi, musieli wytrzy
mać ogień wojsk królewskich, a znaczna ich część do
stała się do niewoli. Arsenał który został natychmiast 
wojskowo zajęty, ukrywał jeszcze czterechset powtań- 
ców, których wzięto bez wystrzału. Całkowita liczba 
więźniów dochodzi do 500. Zdaje s ę, że zabitych i 
ranionych było nie wielu, z depeszy nawet możnaby 
wnosić, ze krew wcale nie popłynęła, co ze względu na 
strzały wymierzone do uciekających powstańców, jest 
nieprawdopedobnem. Bądź co bądź stłumienie roz
ruchu odbyło się w warunkach możliwie dobrych. Py
tanie tylko czy powstańcy którym udało się uciec nie 
uorgwizują powstania gdzieindziej. W razie powtór
nej próby powodzenie jest równie wątpliwem. Repu
blikanie ze wszystkich stron oświadczyli się przeciwko 
powstaniu w Ferrol. „Discussion," jeden z głównych 
organów tego stronnictwa, oświadcza, że nic tego ru
chu nie usprawiedliwia, w chwili kiedy prasa i trybu
na używają zupełnej swobody, kiedy prywatne miesz
kanie i tajemnica listów są nietykalne. Rząd otrzy
mał prócz tego od kilku municypalności, jak np. z Bar
celony, Kartłgeny i Santander, protestucje przeciwko 
powstaniu. Należy w końcu zaznaczyć, że dwaj delego
wani z komitetu republikańskiego centralnego, udali 
się 13 go do Ferrol z miseją wezwania powstańców do 
złożenia broni. Z tego wszystkiego wolno wnosić, że 
wypadek w Ferrol pozostanie odosobnionym, i że w tej 

chwili Hiszpeńja nie potrzebuje się obawiać ruchu re
publikańskiego w ianej miejscowości.

Dążenie Węgrów do coraz większego zwolnienia 
węzłów łączących dwie części monarchji austrjackiej, 
uwydatnia się znowu w tej chwili w kwestji banku 
narodowego. Przywilej tej instytucji finansowej koń
czą się w 1876 r. Węgry nie zgadzają się na jego 
przedłużenie, chyba pod warunkami których wypełnie
nie równałoby się zdublowaniu banku, w taki sposób 
że w Peszcie i w Wiedniu istniałyby dwa banki zupeł
nie od sisbie niezależne. Oto wkrótkości żądania 
Węgrów w zamian za przedłużenie przywileju do 
1868 r.: w Peszcie istniałaby dyrekcja banku narodo
wego, zależąca tylko od ministerjum węgierskiego, 
w Wiedniu zaś zarząd również zależałby od gabinetu 
przedlitawskiego; prócz tego kapitał obrotowy banku 
narodowego, wynoszący 180 miljonów ftirenów, byłby 
przepołowiony, a 75 miljonów przyznaneby było wy
łącznie mającej się wytworzyć instytucji peszteńskiej. 
Węgry za to uznały oy się dłużnikiem względem banku, 
na kwotę 15 miljonów z summy 80 miljonów pożyczo
nych państwu przez tę instytucję finansową.

Niepodobna nie dostrzedz, że utworzenie binku 
niezależnego w Peszcie może pociągnąć za sobą znisz
czenie jedności finansowej w monarchji austro-węgier- 
skiej i zboczenia mniej więcej znaczne w wartości pie
niędzy po obu stronach Leity, warunki hindlowe 
i przemysłowe zmieniłyby się w takim razie w zupeł
ności w obu częściach monarcji. Z punktu zapatry
wania się ekonomicznego byłyby to dwa kraje odrębne, 
a wtedy między Przedlitawją i Zalitawją trzebaby 
przeciągnąć linje celne. Kwestja bankowa prowadzi 
tym sposobem bardzo daleko, i odgrywają w niej rolę 
nietyiko finansowe inte esa.

Rząd portugalski otrzymał niepokojące wiadomości 
z Macao o projektowanym przez Chińczyków napadzie 
na terytorjum portugalskie. Gubernator zmuszony 
był wskutek tego przystąpić do uzbrojeń i do opatrze
nia fortów.

Ostatnie wiadomości polityczne.
Paryż 19 go.—Prezydent rzeczypospolitej odjechał 

dziś w południe do Wersalu.
„Ag. Havas“ donosi, że nowy traktat handlowy 

z Anglją podpisanym zostanie w ponieiziałek, Wejdzie 
zaś w życie z dniem 1 grudnia r. b.

Kardynał Bonnechose w liście ogłoszonym przez 
dzienniki podaje w wątpliwość doniesienie, jakoby pa-, 
pież skłonnym był do zawiązania układów z Wiktorem 
Emanuelem; papież postanowił tylko nie wydalać się 
z Rzymu, dopóki na to okoliczności pozwolą.

Wielu posłów przybyło do Eiysćj dla pożegnania 
się z prezydentem.

Lewica republikańska w przyszłym tygodniu zbie- 
rze się dla wysłuchania raportu swoich członków 
o stanie prowincji. Lewy środek radzić będzie jedno
cześnie nad reformami konstytucyjnemu

„Temps“ mówiąc dziś o tych reformach, po- 
wstaje przeciwko projektowi mianowania Thiersa 
prezydentem dożywotnim. Dziennik utrzymuje, iż 
nadanie prezydenturze takiego charakteru doprowa
dziłoby do cezaryzmu

Thiers na nic jeszcze stanowczo się nie zdecydował. 
Widać jednak, że i on sam uważa za niebezpieczne 
powierzanie dzisiejszemu zgr. nar. missji ukonstytu
owania Francji. Prawdopodobnie udział tego zgro
madzenia ograniczonym zostanie do uchwalenia no
wego prawa wyborczego i ustanowienia wice-prezy- 
dentury.

Dzienniki pólurzędowe oświadczają, że nieprawdą 
jest, iżby rada ministrów postanowiła postawić były 
gabinet Oliviera w stanie oskarżenia. Podobna de
cyzja mogłaby wyjść tylko z łona samej Izby.

Poseł francuski Goataut-Biron odjechał dziś do 
Bsrlina. Thiers polecił mu specjalnie wstawienie się 
za obywatelami, którzy wy wędrowali (legalnie czy fak
tycznie?) z Alzacji i Lotaryngji.

Paryż 18 go. — Wyjście wojsk niemieckich z dep. 
Marny i Wyższej Marny, odłożone do 25 go paździer
nika w skutek opóźnienia się budowy baraków.

P. Thiers prezydował na posiedzeniu najwyższej 
rady wojennej.

Londyn 18 go. — „Times" i „Daily Tel graph" do
noszą o zawarciu traktatu handlowego między Fran
cją i Anglją.

Rząd fnneuzki ma nadzieję, że Grecja przyjmie je
go propozycje w sprawie Laurionu i że sprawa zgo
dnie załatwioną zostanie.

Bern 19 go— Na odbytem dziś zebraniu obywateli 
wszystkich stanów postanowiono zanieść do rządu 
zażalenie na zarząd kościoła katedralnego.

Belgrad 18-go. — Powszechny podziw wywołała tu 
propozycja postawiona w Skupczynie, aby żydów wy
łączyć od służby wojskowej w armji obronnej. Rząd 
energicznie zbijał ten wniosek i Zgromadzenie prze
szło do porządku dziennego.
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KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ
Dnia 22 Października 1872 roku.

133V,

— W szkole Prywatnij Męzkiej dla młodtieży Izra
elskiej przy ulicy Przechodniej w domu W. Wawel
berga, rozpoczyna się z dniem 15 (27) paźlziernika 
r. b. zapis i kurs nauk na 1 półrocze roku szkolnego. 
Uwiadamiam przjtam szanownych Rodziców i Opie
kunów, iż przyjmuję dzieci do szkoły mojej uczęszcza
jące na stół i pomieszkanie, zapewniając im opiekę 
rodzicielską i pomoc Df.ukową—Utrzymujący szkołę.

— 10388— Muszkat.
— Szkoła moja żeńska dwuklassowa dla Izraelitek 

przenies;oną została do domu Luksenburga pod Nr 24 
przy ulicy Ś to Jerskiej. Zapis uczennic na pierwsze 
półrocze roku szkolnego 1872 rozpoczął się d. 8/20 
października r. b. Nadmieniam przytem, że wa wspo- 
mnionym moim zakładzie naukowym oprócz języków 
russkiego, polskiego, francuzkiego, niemieckiego i 
innych przedmiotów do zakresu deuklassowego nala- 
cych, dzieci uczyć się będą szycia kroju bielizny i 
sukien oraz haftów i rozmaitych robot rocznych.

—10389— E Strauch.

W AMBULATORIUM
Zakładu leczniczego Dzieci

ulica Solna, Nr 814 (4)
Udzielają codziennie porady lekarskiej chor/ra ggłi- 

J szającym się z urasta:
m D-rzy: Fonberg (choroby skórne) od godz. 10 do 11 z rana. 

„ Stankiewicz (choroby zewnętrzne) 10 do 11 ,,
,, Sikorski (choroby wewnętrzne) od 11 do 12 

(5-6) -9785 -

Dalitór **’ jest hardzi uczonym człowiekiem i bar
dzo szczęśliwym w kuracji lekarzem.

Wszystko to jednak ma wielkie sweji niedogodno
ści, oprócz bowiem bardzo licznej praktyki, która do
ktorowi *** niewiele czasu na odpoczynek pozostawia, 
są jeszcze przyjaciele i dobrzy znajomi którzy dla le
karzy zwłaszcza renomowanych bywają prawdziwą 
plagą.

Doktor*** nie może się nigdzie ruszyć, żeby go nie 
spotkał jaki znajomy i nie zaczepił w t?ki naprzykład 
sposób:

— Jakże to szczęśliwie, że ciebie widzę konsyljarzu 
Wystaw sobie dziś od rana nie domagam jakoś—gorz
ko mi w ustach i czaję rozstrojenie nerwowe.— Goby 
na to robić.

W dzisiejszych zwłaszcza czasach przyczepki tego 
rodzaju mnożą s:ę do nieskończoności, tak że nie
szczęśliwy doktor nie wie już sam co z sobą robić.

Wziął się jednak na sposób.
Przed kilkoma dniami spotkał go jeden z takich 

przypadkowych pacjentów i jak zwykle przytrzyma
wszy na ulicy, począł mu rozpowiadać rozmaite ima- 
ginacyine chorobliwe przypadłości swoje.

— Do licha, odezwał się doktor wysłuchawszy 
cierpliwie całego drobiazg iwego opisu, z tein wcale 
nie ma żartów.—Pokaż no pan język.

Przyjaciel wyciągnął w całej dług śoi ten okazały 
instrument mowy.

— Dobrze, a teraz zamknij pan oczy.
— I to także polecenie ściśle wypełaionem zostało.
Wówczas doktor oddalił się szybko, a pacjent nie 

domyślając się tego pozostał prze? chwilę w tej śmie
sznej postawie, na wielką uciechę licznych przecho
dniów.

SZARADA.
(A. T.)

Trzecia pierwsza mechwalebna,
Niewiem komu jest potrzebna, 
N’echwalebne drugie trzecie, 
Wszystkie klecą sobie km ecie.

(Znaczenie zeszłej Szarady Dziedziczka!.

Do Składu Stanisława Baumana, 
przy ulicy Elektoralnej, Nr 5, naprzeciw Banku 

nadszedł śwsieży transport:

o TEATR WIELKI.
3- Dziś: ffloduiarki czyli Karnawał Paryzki. Jutro? 
’’Epidemia (no cenach T. R.)
O TEATR ROKRAITOSCI.
3 Dziś: Hans Jurga, Księżna Jenota.

Sm n n ii ostempl. . . j 
» Akcje Drogi ż. War.-W. za sztukę . . 

5* Akcje Dr. żel Warzz-Bydgoskioj . . 
2. Akcje Gł. To w. Roz. Dróg żel. . . . 
o'Akcje Drogi żel. War.-Terespol. . . 
fikcje Banku Handl. Waru. n. 250 . 
-- >kcje Banku Dyskontowego Waru. . 
 Akcje W. T. ubezpieczeń od ognia . 

'■ 5-Akcje kolei Żel. Fabry .-Łódzkiej . . 
* S Akcje T. Łazienek i Łaźni 500 ... .

5 RO/ T.lzt-n aaatawrna

Fabryka Fortepianów 
MAŁEOKIEGD, 

„ przy ulicy Aleksandrja pod Nr 2779. 
ci egzystująca od lat szesnastu, otrzymała Medal srebrny 1 ej

2ądano | Placów*

RUBLE I KOP. SŁ^

6-1
8»
90,

ć» 5% Listy zastawne rossyjskie .... —
" Wartość kuponu bież, od List. Zast kop.
" Od Likwidacyjnych kop. 156’/»

Od Listów Zastawnych nowycn kop. 166’/.
2 Od Listów Zastawnych miasta Warszawy kop. 29‘/« 
P” Berlin; Weksel 100 tal. 8 d. rs. 108 k. 75 rs. 108 »•
a. Londyn; 3 m. 1 funt st. rs. 7 k. 26 rs. 7 k. 24
§ Paryż; Weksel 2 m. za 300 fr. rs. 86 k. 25 rs 85 k.
0 Wiedeń; Wek. 2 m. za 150 w rs 99 k. 30 rs. 99 *•
~----------------------------- ——-------- --------------- 1tóern,k*

Skład Papieru W. Mestenhausera
dawniej

K. Woyczyńskiego, 
na prost filaró # Teatralnych 

zaopatrzony został w Litery wiązane (Monogra
my), słożące do ozdoby papieru i kopert. Każdy ży
czący mieć odbite litery kol orowe wiązane na papie
rze lub kopertach, znajduje do wyboru dwa różne od 
siebie rodzajem pisma i wiązaniem stemple, które to 
mogs być wykonane w 6-ciu różnych kolorach.

Cena papieru listowego i kopert, ozdobionego odbi
ciem kolorowem, jest więcej jak o połowę tanizą od 
cen dotąd praktykowanych. (5—6) — 9814 —

«2-5oteż w swojem mieszkaniu przy ulicy Miodowej, w domu 
e-w ■go Mrozowskiego, w drugim dziedzińcu, drugie piętro Ni 
S-6 nowy, mieszkania Nr 19. (1-3) 10383—

j? — Nauczyciel Tańców Sikorski, mieszka przy ulicy 
^.Rymarskiej, Nr 12.____ (6—6) —9919—
5* rr 1/1 w tt za; ■ ar ■ wx ■

— W zakładzie naukowym dla młodzieży Izr.iei-Sgg 
skiej do domu p. Poznań Lego pod Nr 804 (aowym 
12) przy ulicy Orlej, przeniesionym, zap s uczniów na 7 
pierwsze półrocze roku szkolnego 1872/3 rozpoczął 2 
się doia 20 października r. b. zaś kurs nauk rozpo ® 
cznie s:ę dnia 27 t*goż miesiąca.— F- Strauch. S1

-10302- (2-3) f
— Jan Szymanowski Patron przy Trybunale Cywil- < 

nym w Warsząwie przeniósł kancelarję swoję na uli- 
cę Długą pod Nr 585 (nowy 27) w hotelu Polskim. cS.

-10204- (2-3) ®
— Patron przy Trybunale Cywilnym w Warszawie g.

F. Eng’isz otworzył Kancellarją w Hotelu Polskim CJ 
przy ulucy Długiej; Nr mieszkania 38. —10396 —  mcum Breuril 1 «

— Ludwik Rylski, b. Pisarz Kancellaryi Ziemiań- ©klassy na wSstawie^óTszećhnej^prryżu roku Ts.J7* Fa- 
skiej w Płocku 1 24 letni Podpisarz Trybunału, obec- © bryka ta otrzymała pierwszeństwo w dostawie Fortepianów 
nie mianowany Rejentem Guberniilnym w Siedlcach, “-„/’„J?98’ Jak “lcmQiei na popisy i koncerta doroczne Kon-

 Otworzył tamże kancelarią. (2 -3) —9082- 1 g^torjum Muzycznego. (4-6) - 9562 -
— Afms Kołakowski mianowany Komornikiem g

przy Trybunale Cywilnym w Płocku, otworzył Kan- a 
celhrję w domu W-g> Kuligów przy ulicy Rynek Ka- g 
noniczay. —10219— (3—3) Ce: _ o _r j__

— Pan Braun który przybył z Lublina rano tg Cegły i GHny ognio-trwałej,
w czwartek raczy s:ę zgłosić do hotelu Polskiego Nr Teokt^rx T krycia
90. —10340— (2-3) a dachów. (28 -0) 3301-

-W Towarzystwie Harmonia w przyszłą sobotę 5
dnia 26 b. m., bedzie miał miejsce wieczór tańcujący ® z
dla Członków Towarzystwa z ich rodzinami i gości g OstrYffl OStSUdzklA Z
przez nich wprowadzonych; rozpocznie się o go- 3 > j • * * • x . C

R nipi ©• A ęodzień świeżo w Handlu Sowińskiego i Szulca, Z
t i..! • .1 • j k j • 2 dawniej E. Koelichen. przy rogu ulic Długiej! \

Bilety dla Członków 1 gości wydawane będą w pią-g Przejazd. (11-0) —9914- Z
tek dnia 25 b. m. z lokalu Harmonii przy ulicy Dłu | 
giej w pałacu Dii?kerta, w godzinach wieczornych, o
W dniu zabawy bilety wydawane nie będą. L OSTRYGI HOLSZTYŃSKIE
_________cod ień świeże w Handlu Delikatesów

■■■■■i i, nu... o Ant. Stępkowskiego-
Niżej podpisany właściciel Zakładu Artystyczno-** WINOGRONA prawdziwe

Litograficznego, pracując specjalnie przez lat 20 ®5 Badeńskie ,  wyłącznie do kuracji
w tym zawodzie, dla uprzystępnienia cen w nakładach dla 5 sprowadza Skład Ant. Stępkowskiego, i takowe codzien- 
Panów Wydawców i Przemysłowców, będąc w Paryżu wnie świeże, poleca. (26-0) — 9181—
w r. b. sprowadził obecnie maszynę litograficzną po- g U4 * .4-^4-^ T>a1„x_ ii
żpieszną najnowszej konstrukcji do robót litograficznych, g JXi, bUTOUOWSK.1, ArtVSt9i d3i18uU., 
chromolitograficznych, oraz wszelkich innych w zakres tego gndaiela lebfj0 Tańca w domach prywatnych, pensjach, js-' 
intderesowWany°mZ*CyCh; 0 czem ma zasz=^t domeść o3obom «2-5ot9ż w swojem mieszkaniu przy ulicy Miodowej, w domu 

y Władysław Walkiewicz.
(2—3) — 10^22 — w Warszawie, Nowolipki Nr 3.

Dla potrzebujących w małej ilości cegły, po którą zmu- —Listy Likwidacyjne rs. 100............
szeni byli udawać się do cegielni, położonych po za Warna- PObligi Tow- Kredyt. Ziemaziego . . 
wą, otworzoną została sprzedaż detaliczna cegły z własnej 2'^bligacje koki łeb Tereapolsklaj . . 

cegielni w składzie węgla kamiennego i drzewa ©Bilety Banku Cesara, z r. 1860 . . .

Andrzeja Goldmana. ./TT 'TT'iJStv
Aleja Jerozolimska Nr 23, (przy rogu Marszałkowskiej), g. „ „ „ z r. 1866 . )
Dostać możia w najmniejszej ilości. — nwomni 1

(4-6) -10,184--
Nowo otworzony 

Magazyn Wotów Męzkich 
Krawca Jagodzińskiego, 

przy ulicy Niecałej, w domu W go Bzmideckiego.
Poleca się dobór towarów świeżo sprowadzonych na z mo- 

we ubrania w cenach nadzwyczaj < obniżonych. Nadto gotowe © 
nbrauia jak Palta cieple od 25 rs., pięknie odszyte, o 
raz inne zimowe garnitury w cenach najniższych.

(3 3) — 10,073 —

H.g Półimperjały Bos. rs. — kop. — 
—Dukaty Hol. rs. — kop. —

Pruskie tal. w bil. rt—k. sr. - k.
5*Austryjackio floreny wbił. k.—
g Obligi skarbowe 100 rs., (od kup). . . 
MListy Zast. 3 okresu, I. s. za rs. 100 . . 
m Listy Zast. 3 okresu, Ii a. za rs. 100 . . 
►^Usty Zast. nowe 5 pr. z r. 1869 . . . 
g. Listy Zastawne miasta Warssawy . . 
—•Listy Likwidacyjne rs. 100............

— Dyrekcja Dróg Żelaznych Warszawsko Wiedeń
skiej i Warszawsko-Bydgoskiej.— Podaje do wiado
mości, że oprócz przedm otów wyszczególnionych w § 
67 taryfy, dozwolono jeszcze interesentom ładować 1 
wyładowywać swojemi środkami, bez opłaty zastrze
żonej § 48 taryfy po V6 kopiejki od puda, następujące 
przedmioty:

Baraki, cdpadki od buraków czyli wytłoczyny i grę- 
zy, cegłę zwyczajną z wyłączeniem cgniotrwałej, cy- 
korję w korzeniach nieopakowaną, drzewo opałowe i 
budowlane w Etanie surowym lub też grubo toporem 
obrobione, bale, deski i łaty nieoheb'owane, podkłady 
do szyn, gonty, klepki, obręcze bednarskie, gi?s nieo- 
pakowany, kamienie polne i wapienne, miedź i mosiądz 
stary do stopienia, siano i słomę nieopakowaną, torf, 
wapno w beczkach i luzem, żelazo surowe (surowiec), 
żelazo stare do przetopienia, drobne wyroby i c dlewy 
żelazne nieopakowane. (1—1) —10403 —

Droga żelazna Warszawsko-Terespolska.
Wykaz dochodu za miesiąc wrzesień 1872 roku.

1) z ruchu osób . . . . rs. 43.527 kop: 54l/s:
2) z przewozu towarów . . rs. 52,046 kop: 22.
3) dochody różne . . . - rs. 385 kop: 56,

Razem rs. 95,959 kop: 32l/j. 
W miesiącu wrześniu 1871 roku,

dochód wynosił . - - rs. 91,927 kop: 29Va.
Zatem w r. 1872, więcej o rs. 4,032 kop: 03, 

czyli 4ys°/,.
(2-3)-10.238—

Zygmunta Szeligowskiego, g
Plac Ś-go Aleksandra! róg Brackiej, Nr 1274/5. m płac^*fa ku**.c pszenicy wagi 242 do 250 od

Poleca się wyborowem i od dawns poszukiwanem PI- gkop. 50 do rsr. 9 kop. 22*/>; żyta wagi 232 ’ 
WEM stotowem jasnego koloru, które sprzedaje na w rsr. 5 k. 171/, do rsr. 5 kop. 55; jęczmienia * 1 g kop 
beczki, garnce i butelki, oral Porterem własnego wyrobu, r kowego rsr. 4 kop. 20 do rs. 4 kop. 50; owsa n- 
Sprzedaje tak na miejscu jak również wtsyła do domów Pi- I 40 do rsr. 2 kop. 55; Groch polny rs. — *• „0. fiSP*
wo Bawarżkie z fabryki W. Kijok i S-ka na butel- r-kop. kartofle rs. 1 kop. - do rsr. 1 Ifop. ^> 
ki; przyjmuje obs.alunki na wszelkie gatunki Piwa i jaknaj- r<od k. — do —; słoma od k. — do k. — za P ■ 
Spieszniej je załatwia. Nadmienia przytem, że Piwo Stołowe g. Okowitę płacono —dnia 21 października hun 

 iprzedaż P. Krajewskiemu, przy ulicy Be-esczą za garnie* od kop. 146-147. Pojedynczą z 
hu Dobroczynności i P. Chmielewskiemu, g za garniec od kop 148 -149. „ -10.

(3—6) — 10,220 — ET. — WysoŁMć wody na rz Wiśle pod Warszawą st.
Wydawca Gustaw Gebethner.

(Dodftób)*

Dla potrzebujących w małej ilości cegły, po którą

Redaktor J

5®

— —- —•
94 52 94
92 90 92
93 25 92
90 90 89
78 30 78
— — —
— — —•

- K —
— - -

— — —
100 — 99
_ _ -—
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— — —
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137 — 136
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DODATEKao KURJMUL WABSZAWSKIEGO N= 234.
Dnia 22 Października ‘872 robi. Wtorek.

immm

w średnim wieku, z dobrem wychowaniem, 
poszukuje miejsca do towarzystwa Osoby 
w podeszłym wieku i wyręczania ją w domo- 
wem gospodarstwie, lub też Matkowania pa* 
nieukom, za stół i małe wynagrodzenie. Tam
ie przyjmują się roboty damskie, suknie i 
salopy z podszyciem futer, za nader umiar
kowaną cenę. Ulica Szpitalna Nr 10 nowy 
i mieszkania 10, w podwórzu po lewej stro
nie na dole, stróż wskaże. —10,368— (1 -3)

Dnia 10 (22) Października 1872 toku
■rnwiniwimnniiri ........................hu u ■BlLMMfiK

Konferencja o bóstwie Jezusa Chrystusa
mówhne do młodzieży szkolnej,

»raez ks. Treppel’a, a przetłomaczone przez ks. Kazimierza Wnorowsklego 8-ka- 
Warszawa 1872. Cena kop. 75.

Teorja rachunkowości wiejskiej podwójnej,
przez F. Wędrychowskiego. 8-ka. Lwów 1872. Cena kop. 65.

(3-3) - 10.027 -

Cudzoziemka z Genewy, 
życzyłaby udzielać lekcje konwersacji fran
cuskiej na godziny, u siebie lub w mieście. 
Ulica Wiejska Nr 12, wprost kościoła Ś-go 
Aleksandra, w podwórzu, pierwsze schody 
na prawo, na 2 piętrzę, drzwi na prawo.

- 10,395 - (1 -3)

Niemka i Polka, z młodym pokarmem, bez 
długów, poszukują stosownego obowiązku. 
Wiadomość przy ulicy Mokotowskiej gdzie 
dysty lamia Sznajdra. u Akuszerki.

— 10,397— (1- 1)

Przyczynek do historji statystyki
Sószmilch i Quetelet, w obec statystyki, jako nauki indukcyjuo-postrzegawczej 

przez Dra Filozofji Adolfa Jalowickiego.
8-ka. Warszawa 1872.-Cena kop. 30.

wysckr wykwalifikowana z niemieckim języ
kiem, mając już wszystkie ranne godziny za
jęte, poszukuje jeszcze lekcji konwersacji na 
dwie godziny poobiednie, od 4-ej do 6 tej 
u siebie lub w mieście. Wiadomość przy 
ulicy Widok Nr 14, mieszkania 18, Isze pię
tro w podwórzu. - 10,394— (1—3)

Przez publiczną licytacją.
Jutro t. j dnia 11 (23) października r. b. 

o godzinie 10 ej z rana w domu przy rogu 
uli: Solnej i Elektoralnej pod Nrem 22 od
będzie się sprzedaż następojących przedmio
tów, a mianowicie: Zegarki złote i srebrne, 
Kufry, Toaleta damska, Suknie damskie, Me
ble, podwójne Eóiko szerokie, z materacem 
włosianym; Lampy, Stoły, sprzęty gospodar
skie, kuchenne i rozmaite drobiazgi i obrazy.

 10,353-(2 2)

Księgarnia Gebethnera i Wolffa w Warszawie otrzymiła na Skład Główny nowości 
pod tytule^:

Opinja Parafjalna 
powieść Jana Zacharjasiewicza- 

1 tom w 8ce. Warszawa 1872. Cena rs. 1 kop. 50.

Nakładem księgami Gebethnera i Wolffa w Warszawie
opuściło prassę notce dzieło pod nap.:

i Nauka czterech działań arytmetycznych
PRZEZ

Konstantego Stachowicza
8'ka. Warszawa 1872 roku.—Cena75. kop.

. Autor w przedmowie do tej ksiąlki mówi: „Pracując lat kilkanaście w zawodzie nau- 
zycielskim, mając szczególniej do czynienia z młodziutkie mi głowami, pragnę owocem na- 
ytego doświadczenia podzielić sę z tymi, którzy podejmują muraloy trud .ozporzynania 
auki dzieci.- Dodać tylko to objaśnienie należy, że autor wychodząc z zasady, iż jakwna- 
ce każdego przedmiotu, tak tem bardziej w początkowym wykładzie arytmetyki, koniecz- 
.P® Je’t zachować loiczno stopniowanie od pojęć znanych do nieznanych, ed prostoty do 
cudniejszych i bardziej za wikłanych, zasadę tę w swym wykładzie (1800 zadaniach) bar- 
2^0 trafnie przeprowadził.____________ (3 5) ->■ 10025 —

MOCZNIK 
na rok 1813, 

ijj',łie z druku w mieście Petrokowie. Zamówienia przyjmują Księgarnie: Maurycego 
'■’^gelbranda w Warszawie i L- Kohna w Petrokowie.
ze). O’uby syczące zam eścić w nim swe OGŁOSZENIA, po bardzo przystępnej zenie, 
.ĄMaać się niech raczą do wyżej wskazanych ks ęgarai. (1—3) - 10,354 —

ilZIEJE
w głównych zarysach krótko streszczane, dla 
użytku młodocianego wieku, przez E. LEJA. 
Cena kop. 25, na welinie w ozdobnej opra
wie kop. 45.

Nabyć można we wszystkich Księgarniach 
tntaj i na prowincji po tejże cenie. Nakład 
J. Kaufmanua, ulica Nowo ■ Senat rika 
Nr 476c (5). -10,167- (3-6)

Rząd Guhernbdny Warszawski.
Z powodu spełzłej w dniu 27 Września (9 Października) r. b licytacji na dostawę 

w 1873 retu żywności dla aresztantów znajdujących się w Warszawskich więzieniach, głów
nym domie kary i domie badań, oraz rozmaitych osób utrzymywanych w Areszcie deteacyj- 
nym przy Rządzie Guberaialnym w ciągu roku jednego, licząc od I go Stycznia 1873 do 
takiejże daty 1874 roku od 10y3 kop. zi całodzienna żywność jednego aresitanta, podaje 
się do wiadomości, że w d. 23 Października (4 Listopada) r. b., o godzinie 12 tej w połud
nie będzie odbywać się nowa licytacja w Sali posiedzeń Warszawskiej Izby Skarbową) ns 
rzeczoną dostawę.

Licytacja ta odbędzie się przez deklaracje opieczętowane, z głośnym po ich rocpie- 
czętowaniu przetargiem i sacznie się od podwyższonej c ny ll1/, kop. za dzienną porcję 
jednego aresztanta. Przytem osobom nie życzącym sobie uczestniczyć w głośnym przetargu 
dozwala się przysłać zapieczętowaną deklarację z oznaczeniem w niej ostateczną) ceny.

Pragnący podjąć się dostawy, winien w terminie do licytacji oznaczonym złożyć lub 
przysłać pod adresem P. Prezydującego Izby Skarbowej deklarację opieczętowaną ułożoną 
według wzoru przy niniejszem załączonego, z wyrażeniem w niej liczbami i literami ceny, 
za jaką podejmuje się dostawy.

Składający deklarację winni złożyć w Warszawskiej Izbie Skarbowej przy licytacji 
Vadium w monecie, biletach kredytowych, lub papierach kredytowych Państwa, jakie 
przyjmują na Vadium przy Rządowych entrepryzach, licząc te ostatnie według kursu l,9g 
rubli.

Za termin ostateczny do złożenia deklaracji, oznacza się godzina 12-Ła w południ* 
tego dnia, na który licytacja jest naznaczoną.

Po rozpieczętowaniu złożonych w terminie licytacyjnym deklaracji, odbędzie się po
między składającymi deklaracje konkurentami, głośny przetarg in minus, od cen najko
rzystniejszych dla Skarbu, w złożonych deklaracjach objawionych, i dla tego składający 
deklarację winien osobiście, albo za pośrednictwem prawnie umccowanego plenipotenta sta
wić się na termin do licytacji oznaczony i przed jej rozpoczęciem podpisać warunki licyta
cyjne w dowód, że takowe są mu wiadome.

Jeśli kto z konkurentów nie życzy sobie osobiście uczestniczyć w przetargu, może 
przysłać deklarację pried terminem licytacyjnym na ręce P. Gubernatora lub Prezydującego 
Warszawskiej Izby Skarbowej, z objaśnieniem na kopercie, że deklaracja ta ma być roz- 
pieczętowaną po ukończeniu przetargu. Zatem jeśli okaże się, że podane w jednej z tych 
ostatnich deklaracji ceny będą niższe od cen przy przetargu poskąpionych, to entrepryza 
utrzyma się przy osobie, która te ceny podała.

Kto przed terminem oznaczonym, deklaracji opieczętowanej nie złoży, ten do przetar
gu głośnego dopuszczonym nie będzie.

Deklaracje winny być pisane na stemplu za kop. 70, podane zaś lub przydane po 
upływie terminu oznaczonego, albo nie według wzoru napisane, lub ze skro baniami i po
prawkami, pisane tylko liczbami nie zaś literami, Inb zawierające propozycję niezgodne 
z warulami licytacyjnemu, nareszcie podane bez radium, przyjętemi nie będą i jako nie
legalne zostaną odrzucone.

Nakoniec ogłasza się, że warunki dostawy będą okazywane kunkureutom codziennie, 
wyjąwszy dni świąteczne i galowe w godzinach biurowych w Wydziale Wojskowo-Policyjnym 
Rządu Gubernjalnego Warszawskiego.

(Pcdpisalij Radca Puchalski.
Starszy Referent Janowski.

Wzór Deklaracji
M. Warszawa d. 23 Października (4 Listopada) 1872 r.

W skutek obwieszczenia Rządu Gubernialnego Warszawskiego z d 6 Października 
r. b. ogłoszonego w pismach publicznych, obowiązuję się przyjąć na siebie roczną poczyna
jąc od 1 Stycznia 1873 do tegoż dnia i miesiąca 1874 roku dostawę żywności dla aresztan
tów znajdujących się w Warszawskich więzieniach, Głównym domie kary i Domie badań, 
równie dla osób rozmaitych utrzymywanych w areszcie detencyjnym przy Rządzie Guber- 
nialnym, za całodzienną żywność jednego aresztanta z godnie z taryffą do warunków licy
tacyjnych dołącz mą po kop. . . (wyraźnie) poddając się wszystkim zobowiązaniom, które nią 
są dokładnie w adome.

Vadium............ ; . rubli (wyraźnie) przy niniejszem załaczam, oraz obowięiuję się
w razie utrzymania się przy tej dostawie, przed 1-szym Stycznia 1873 roku wykupić gildyjne 
świadectwo 1-ej gildy.

Vadium w razie odstąpienia od licytacji, sam odbiorę. (2—3 — 10,310—

Kurator Szpitala Dzieciątka Jezus w Warszwie, 
podaje do wiadomości, że w Szpitalu Dzieciątka Jezus, dnia 24 Października (5 Listopada) 
r. b., o godzinie 11 z rana, odbędzie się głośna in plus licytacja na sprzedaż effektów, po 
zmarłych chorych w tymże szpitala pozostałych. Warunki tej licytacji mogą być przejrzane 
w Kancellarji Szpitala kaźdodziennie w godzinach biurowycn z wyjątkiem świąt

W Warszawie, dnia 30 Września (12 Października) 1872 r.
P. o. Kuratora, Rzeczywisty Radca Stanu, Rogoziński.

— 10,183 —Pomocnik Nadzorcy Szpitala, Macharski.

Moc prawna dowodu ze świadków 
w postępowaniu karnem 

przez Józefa Ostrowskiego.
Rozprawa napisana dla pozyskania stopnia Kandydata Prawa Ces. Uniwersytetu War- 

MawsŁegj. 8 ka. Barlin 1872. Cena kop. 75.

Dla Teatrów Amatorskich. 
Sżięgarnia Gebethnera i Wolffa, 
f«:mał* na skład główny, Komedjo prze- 
j ??n3 dla teatrów amotorskich:

taea■ 16 Inożna przewidzieć wszystkiego, ko- 
w 1-nym akcie Alfreda de Musset: 

* J/kład Z fii Mellerowej Ceua kop. 30.
. Wycieczka za granicę, komedja w 1-nym 

Zau’ ®Hgituiinie napisana przez Kazimierza 
‘“uewskie.,0. Cena kop. 30.

-10,230 - (2 3)

mającej stałe utrzymanie, pokój suchy i cie
pły, ze wspólnym przedpokojem, do wynaję
cia w każdym czasie; na żądanie może być 
z usługą i stołem. Ulica Wspólna Nr 20 
nowy, 28 mieszkania —10,381— (1—2)

Potrzebna jest na wieś do kształcenia 
czworga dzieci

NIEMKA, 
posiadająca języki: francuski, polski, ruski i 
muzykę na fortepianie, od 25 do 35 lat. Zgło
sić się na ulicę Freta, Nr 18 nowy, do pani 
Mysłowskiej, w Czwartki i Niedziele od 10 
do 5 godziny. -10,390- (1—1)

Żądaną jest

Panna Służąca, 
moralnego prowadzenia, umiejąca czesać i 
znająca się doskonale na krawiecczyznie. 
Zgłosić się ma na ulicę Mazowiecką, pod Nr 
6, stróż Józef wskase. —10,346 - (2—3)

Powieść z tycia ludu górskiego, przez Walerego Łosińskiego. 2 tomy wjednym w 8-ce. 
Lwów 1872. Cena rs 1 kop. 50.

W tych dniach opuścił prassę drukarską zeszyt 5-ty dzieła pod tyt.:

ENCYKLOPEDJA ROLNICTWA
i wiadomości związek z niem mających

POD REDAKCJĄ:

J. T. Lubomirskiego, E. Stawiskiego i S. Przystańskiego. 
Zeszyt ten zawiera- Bulwa (dokończenie), Burak, Bursztyn, Bursa, Bydło- 
Dzieło to wyjdzie wi ciu tomach wielkich, złożonych z 50 zeszytów, z drzeworytami

* tekście. Przedpłata w Warszawie wynosi rs. 20, które uiszczać można w całości lub 
Miesięcznie, składając zaliczenia ra. 3 i za każdy wyszły poszyt kop. 40. Cena prenu- 
Meracyjna na prowincji w Cesarstwie i Królestwie z przesyłka pocztową rs. 23, którą to 
kwotę można opłacać w cab ści lub częściowo, składając z wyjściem tego zeszytu rs. 7, a 
Przy zeszytach 10, 15, 20, 25, 30, 35, 40, 45, po rs. 2.

Skład Główny i Ekspedycja w Księgarni Gebethnera i Wolffa w Warszawie. 
(2 3)____________ ___ _______________________________________ — 10.211 —

Nakładem Księgarni i Składu Nut Muzycznych

EN GRA i BAWARSKIEGO
przy ulicy Krakowskie-Przedmieście, Nr 71 nowy, naprzeciw Resuesy Obywatelskiej 

opuścił prassę Poemat J. W. Gothe’go pod tytułem: 

HERMAN I DOROTA
* dziewięciu pieśniach, przełożył sześciomiarem (heksametrem) polskim Ludwik Jenike.
Wydawnictwo to ozdobione 9 drzeworytami rysunku F. Tegazza, odbite na pięknym we- 
"»ie w drukarni J. Ungra, zaleca s;ę m łą powierzchownością, oprócz wewnętrznej war
tości i służyć może jako upominek tak dla młodzieży jako i dorosłych osób. Egzemplarzy 
P° cenie Rs. 1 kop, 20 nabyć można we wszystkich znaczniejszych księgarniach w War- 
^5*wie i na prowincji. (6 -6) — 9857 —

(2-3)
Dnia 23 t. j. jutro i w dni następne odbędzie 

się licytacja przy ulicy Leszno pod Nr 679/80 
(52 ncwy) rozpocznie się o godzinie 10-tej 
z rana na rozmaite stare sprzęty domowe 
oraz narzędzia stolarskie i bednarskie, miedź, 
żelaztwo stare i nowe, pomiędzy tym znaj
duje się też i mechaniczny teatr marjone- 
tek, mogący służyć do bawarji lub ogródków 
wszystkie przedmiotu mogą być obejrzane 
przed rozpoczęciem licytacji pod Nr 52. Wia
domość na lem plę rze. —10,262— (1 3)

3



PRACOWNIA FELICJI
przy ulicy Senatorskiej. Nr 7, obok Roeslera na 1-em piętrze od frontu-

Przyjmuje do roboty i wykończa pooług najświeższych fasonów, odpowiednie na o- 
becny sezon stroje damskie, jako to: Suknie od najskromniejszej do balowej. Okrycia, Ka
ftany, Paleta, Salopy i t. p. za opłatą: od roboty Sukni strojnej wełnianej rs. 3, jedwab, 
u* j rs. 3 i pół, balowej rs. 4. Od samego skrajania od kop. 50 do 75- Od wypikowania 
podszewki pod salipę lub paleto rs. 1, za przerobienie kapelusza kop. 60, za odfryzowa- 
nie pióra kop. 20. Przyjmuje również do przerabiania suknie i do szycia na maszynie od 
łokcia. (6—6) — 9154 —

Do Głównego Składu

£ B. JIIEIJWSKONIKOWA |
■ przy ulicy Senatorskiej, w domu W-go Piotrowskiego, Nr 496. C
C Nadszedł znowu transport Kawioru świeżego Astrachańskiego, oraz Siomgi, fu 
S Minogów rygskicb, Serdeli marynowanvah (Kilki zwane), również Buljonu B 
A Wołyńskiego, Groszku i Sera zielonego, Musztardy Sareptakiej w proszku, i S 
S Oliwek solonych czyli (Maślin). »
9 (3—3) — 10.321 — B. Mledwiednikow. >
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HERMAN I GROSSMANN
uniku MTtWW

I INSTRUMENTÓW ORGANOWYCH ZAGRANICZNYCH
Polecają swój świeżo skompletowany wielki 
wybór instrumentów z najsłynniejszych fa
bryk pochodzących, a osobiście przez Pana 

Ludwika GROSSMANN na miejscu wybranych.
Salony do wynajmu instrumentów połą

czone są ze składami,
(3- 0) — 9913 -

KAPSUŁKI RAQUIN

Od lat 50-ciu 
przepisywane 

przez najznakomit- 
i szych lekarzy.

WIZYKATORYAiPAPItR 
ALBESPEYRES

Opiuja za
szczytna

Rady zdro*
wia. 
Wizykatorja Albesperyes. Skutek pewny i regularny. Niezbędne dla leka

rza praktykującej i nawsi.
Papier Albespeyres. Preparacja bardzo dogodna do utrzymania wizykatorji bez 

nieprzyjemnej woni i bezdolegliwości.
Potwierdzone 

i przez Akademję 
'medyczną w Paryżu.

40 lat 
powodzenia
Wyciąg z raporta potw.erdzonego jednomyślnie przez Akademję medyczną. Ka

psułki klejowate p. Raquin z łatwością się trawią.
Nie sprawują nigdy w żołądku nieprzyjemnego wrażenia ani od

bijania, jak to ma miei.ee zwykle przy trawieniu wszeleich iouycn preparacji Kopal- 
wy, a nawet Kapsu’ek klejowatvch

U wynalazcy w Paryżu, na ulicy Faubourg, St. Denis, 78 i 80.
W Warszawie w Składach Materjałów Aptecznych PP. Ferd. Aug. Gallego, 

Spiessa i Mrozowskiego (22—32) — 4915 —

uium ma i '•a
Jak dotąd tak i nadal przyjmuje zamowę na wszelkiego rodzaju Czeladź folwar

czną. Dom Kommissowy L. Sroczyńskiego w Krakowie, Hotel Saski.
(3-6) - 10,153 -

5 PUDEŁKA GRAJĄCE 5
Fabrykant P. Mautin freres (St. Croix), w pr.ej ździe pozostawił w komis Pu-

•) dełka grające różnej wielkości i cery, od 120 rs. do 4 rs. Grają piękne sztuki, po- ?• 
•s między któremi i po'oneza z Halki, służyć nrgą na ładny prezent i przyjemną za- 
•< bawkę. W Fabryce Kam Złoconych Grąbczewskiego na 1-em piętrze przy ul cy Sana- >• 

torskiej, dom Kocha, można zobaczyć. (6- 6) — 9091 —
*T¥TrnT¥*rrrr*ii hww

ijsasii oawiisEi
Dystrybucja na Krak-Przedm. w pałacu J W. Hr. St. Potockiego, obol 

księgarni Gebethnera i Wolffa
Od kilku lat zajmując s-ę sprzedażą wyrobów tabacznych i pilnie śledząc, aby skl' 

mój w doborowe zawsze zaopatrywać gatuuki, polecam obecnie papierosy Nonplus ulti 
kopiejkowe z fabryki K. Teofilidy, które smakiem i aromatem przewyższają wszystki 
znane dotąd po tej cenie papierosy. Nadmieniam również, że sklep mój zawsze zaopatrzot 
w znany z dobroci Tyto* turecki Nr 1 i 2 z tejże fabryki, oraz w doborowe i odleżał 
Cygara.

UWAGA. Dla dogodności PP. Amatorów, porozumiawszy się z jedną z pierwsi' 
rzędnych fabryk miejscowych, przyjmuję obstalunki na Papierosy, stosownie do żf 
czenia kupującego, co do wielkości, gatunku i ceny, w ilości najmniej tysiąca sztuk.

(2-3) - 10,297 —

MAGAKYIW
OBUWIA DAMSKIEGO i MĘZKIEGO 

J. W. HEYN, 
egzystujący przy ulicy Wierzbowej, Nr 6145, prze
niesiony został na ulicę Nowo-Seuatorską Nr 
476d, obok Poczty, na proat Hotelu Litewskiego, o

czem zawiadamiając, polecam mój skład gotowego obuwia. 
(2 6>  10,287 — J. w. HEYN.

Pośredniczy w umieszczenia 
Guwernantek, Guwernerów i Bon 

H. RUTEOKA, 
b. Obywatelka ziemska.

Obecnie są do umieszczenia osoby wszel
kiej narodowości i zdolności. Ulica Dłcga Nr 
22, dom zwany Lasockie, pierwsze piętro 
w dziedzińcu. Przyjmują się także panienki 
do nauki kroju i wszelkich robót, oraz do 
roboty krawieccayzny, strojów i znaczenia 
bielizny. -10,398- (1 3)

Potrzebna jest uzdatniona 

Panna Służąca, 
robiąca doskonale suknie z miary i umiejąca 
ładnie czesać. Wiadomość na ulicy Wiej
skiej Nr domu 12, na pierwszem piętrze, 
wchodzi się w dziedzińcu w bramie na lewo, 
co dzień od godziny 4—7 wieczorem.

—10,377— (1-3)

i? i\ a GJ 7
do nauki szycia i kroju, mogą być przyjęte 
za 22 i pół rubli kwartalnie, z mieszkaniem i 
stołem, ze wsi lub tutejsze, do Zakładu Kra
wiectwa Damskiego Wojnickiej, pod Nrem 6, 
przy ulicy Ś-to Brzyzkiej, trzeci dom od No
wego Światu, na dole, od frontu. Za wyucze
nie Kroju płaci się osobno. —9790— (3- 6)

Osoba zamieszkała w Warszawie, życzy 
przyjąć na stół i mieszkanie dwie

P A N N Y.
Ulica Długa Nr 21, mieszkania 7.

-10,386 - (1—3)
Potrzebni są

młoda, brunetka, ze świeżym pokarmem. Wia
domość u akuszerki, ulica Wilcza Nr 11.

- 10,369- (1 1)

do nauki rzemiosła kowalskiego, pierwszeń
stwo będą mieli z prowincji. Wiadomość 
w zakładzie kowalskim Józefa Morawskiego 
przy ulicy Grzybowskiej Nr 36/1113a w War
szawie. 10,192— (2 3)

Z dozwolenia St. Petersburgskiego 
Towarzystwa Lekarskiego. 
Massa do wywabiania plam.

Przez kilka lat zajęty myślą o ulepszeniu 
środków do wywabiania plam czy to na su- 
sukniach, łub też na różnych materjach, po 
wielu trudach zdołałem wjnaleść massę, za 
pomocą której nietytko można wywabiać 
wszelkie zdarzające się plamy, lecz i przy 
wrócić pierwiastkowy kolor sukna lub 
materji. Będąc pewny dóbr ci tej massy śmia
ło polecam ją Szanownej Publiczności. Cena 
pudełka k. 50. Kapitan Huldman.

Skład Główny w składzie materjałów pi
śmiennych W. Mesterhausera dawniej 
Woyczjuskiego na placu Teatralnym w War
szawie -9850 (5 6)

',<iDo jednego z większych zakładów fibry' - 
nych, gdzie ludność dochodzi do 1,500 d • ’ 
potrzebny jest

Do sprzedania za p< łowę ceny kosztu, pisa 
o SkT 

tom 8 i 11, po rs. 2 każdy. - Tygodni) 
Romansów i Powieści tom pierwsi 
kop 75, Wędrowiec tom 12, 13 i poi' 
wa 14-go po rs, 1 kop. 43 tom; pismo 
Bluszcz od tomu 1 do 5 włącznie, koszt' 
jące każdy tom po 7 rs. 20 kop., sprzedane* 
zostanie po kop. 75, w sklepie p Nahke ® 
Krak.-Przedm. Nr 34, naprzeciwko SaslrieE 
Placu. -10,373- (1-1)

W mieście gub. Kielcach jiśt do sprzed* 
nia z wolnej ręki albo do wydzierżawię®^ 
na lat kilka I> O M piętrowy pod Nr ‘ 
w rynku położony, na bardzo kord 
Stnych warunkach. Bliższą wiadomo* 
powziąść można u właścicieli na ulicy ZioW 
pod Nr 7, za fabryką La ferm a.

-10,371- (1 - 3)

FABRYKA
6IPSII

D. Żółtyńskiego, lf 
przy ulicy Leszczyńskiej i Dobrej pod % 
sprzedąje Gips Rolniczy po koP' 70je 
za Centnar oraz do budowli, P*’ jj 
umiarkowanej fabrycznej. -10223—

SYROP
DEJARDIN

czyli SYROP z Pomarańcz Malta®’ 
skich czerwonych.

przygotowany przez p DEJARDIN, 27 ulica 
Richer w Paryżu jest napojem bardzo pW 
jetnnym, orzeźwiającym i poszukiwanym P°° 
czas upałów letnich, na balach, wiec,c, 
rach i w teatrach. Jedyny skład w W®’ 
sza wie w sklepie korzennym PP. Antonie*; 
Stępkowskiego i Bocąuet na Placu Teatralny® 

-8593 (7-24)

LUDWIKA SOBOLEWSKA, 
właścicielka Magazynu Strojów pf* 
ulicy Senatorskiej, wprost Miód® 
wej, powróciwszy z Paryża i Wiednia, z®* 
ny swój Zakład zaopatrzyła w najświeżsi* 
najmodniejsze Kapelusze, Stroiki, ® 
brania na głowę, Kwiaty

W przekonaniu, że dobór ich, gust i c&- 
pozyskają względy łaskawie ją odwiedzą)* 
cych* (1-1) - 10,360-*

ir jAj! jj jj 
który zna dokładnie swój fach i może 
piekarnię nowo-wybudowaną pod waruuk*J 
jakie bliżej powząść może w składzie ***a 
i kryształów Ignacego Hordliczki, u‘ 
Senatorska dr 477a. —10,191— (3

MAGAZYN MEBLI
pod firmą

J. TARNOWSKI i Spółka
przy ulicy 'Kowy-Świat, Nr 38, dom SS-rów Bothe. ci, 

Zaopa rzony w wielki zapas różnego rodzaju Mebli tak wykwintnych i zbytku !^0, 
jakoteż przedmiotów koifrcznej potrzeby, poleca się względom Szanownej Public^110* ’ ort' 
d jmuje się również w;ększych dostaw mebli, oraz przyjmuje zamówienia na de)t<,ra?0967 
jery, materace i t. p. wyroby stolarskie i tapicerskie. (2 0)

f

^
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NA NADCHODZĄCĄ PORĘ ZIMOWĄ
poleca Szanownej Publiczności

(1-3)

Po cenach fabrycznych.
- 10.318

swe wyroby tak krajowe, 
wszeehnie znane ze swej 
Pończochy, Skarpet- 
aony i t. p., we wszel- 
ściach, pr żytem nadmie- 
obstalnnki w zakres jej 
re wykonywa punktualnie

jak i zagraniczne, po- 
trwałości i dobroci, jako to: 
ki, Kaftaniki, Kale* 
kich gatunkach i wielko- 
nia, że przyjmuje wszelkie 
czynności wchodzące, któ- 
i jak najdokładniej.

Sl PETHRSBURGSKIE
WiHSW Blffll ffl Ml.

ORAZ UBEZPIECZEŃ
 

a mh»

Spółka Połączonej Pracy Kobiet.
Zawiadamia osoby, któreby pragnęły uczyć się szycia bielizny na 

maszynie, krawiecczyzny, kwiatów i introligatorstwa, iż mogą codziennie 
porozumiewać się o to w Kantorze Spółki przy ulicy Marszałkowskiej róg 
Chmielnej Nr 28, a skoro odpwiedni komplet uczennic się zbierze, Spół

ka postara się zadość uczynić żądaniu. Również Kantor Spółki przy moje adresa kobiet 
pracujących tak ręcznie jak i umysłowo, aby mieć w następstwie możność dać im zajęcie, 
bądź w swych własnych pracowniach, bądź przez zalecanie ich dodomów prywatnych.

W Bazarze Spółki tamże znajdującym się, można nabywać po cenach stałych i naj 
umiarkowańszych rozmaite wyroby rąk kobiecych od najprostszych do najwytworniejszych 
mianowicie: Bieliznę damską i męzką, Negliże, Kapelusze, Suknie, Krawaty, rozmaite wyro
by włóczkowe i flanelowe, oraz robić obstalunki bielizny wszelkiego rodzaju, oraz przed
miotów odnoszących się do toalety damskiej. Robotą kierują kompetentne specjalistki, za 
elegancję i akuratność roboty Spółka poręcza. (i_6) — 10,098

Korzystnie nabyć można w
UKOMPLETOWAHĘ FABRYKĘ OBIĆ PAPIEROWYCH |

Składającą się z jednej Maszyny z 8-ma walcami na 1 farbę, oraz z dwóch # 
ręcznych Stanków z 200 formami, do tego są gotowe msterjały, to jest: Glinka 
(china cloye) i t. d około r«. 250, i cały przyrząd do wyrobu tak zwanego Kat- % 
tun-Papier.—Bliższa wiadomość w księgarni S. H. Merzbacha, przy ulicy Miodowej > 
lub u właściciela w Brześciu Litewskim. 5

(1-3) — 10,393— L. Szereszewski.

iOTEl

z kapitałem zakładowym w całości gotowizną 
wniesionym

RS. 2,400,000,
prócz Rezerw wynoszących około Rs. 650,000.
Powyższe Towarzystwo od 1858 roku istniejące, przyjmuje na bardzo dogodnych wa- 

bukach po umiarkowanych i stałych składkach:

a. UBEZPIECZENIE OGNIOWE nieruchomości i ruchomości wszelkiego ro
dzaju.

b. UBEZPIECZENIE DOCHODOW I KAPITAŁÓW NA ŻYCIU 
ŁUDZKIEM OPARTYCH w najrozmaitszych kombinacjach, a m anowicie: 
zapewnienie losu swej rodzinie (kapitał pośmiertny), zapewnienie własnego bytu na 
starość, wyposażenie dzieci, pensje wdowi e, dożywocia bezzwłocznie lub po pewnym 
terminie rozpoczynające się i t. p.
Choroby epidemiczne, jako to: Cholera, Tyfus, Ospa i t. d., oraz nagły zgon 

le uwalniają Towarzystwa od przyjętych zobowiązań.
Ustawy, tabele składek, wszelkie formularze w językach: polskim, rossyjskim i nie- 

f ckim, objaśnienia ustne lub piśmienne udziela bezpłatnie niżej podpisany, oraz Panowie 
8enci Towarzystwa w Warszawie i na prowincji.

JAKÓB BEIN,
Jeneralny Agent na Królestwo Polskie. ~2~10,384— Ulica Senatorska, Nr 22.

H Plac Hotel de Ville, Nr 47
E. ,_ W Warszawie w zakiaune rryzjersKo reruKarsKim r. n.. ronorecKiego,

porf umerji Smechowskiego i w głównych Składach perfum. —6495— (16 -56)

Medal Towarzystwa Nauk Przemysłowych w Paryżu.
 PRECZ ze SIWIZNĄ  

IWWtJ-jEIWE 
wyborna farba do włosów.

P- Dicquemare w Paryżu i Rouen.
c.h?ni zmienia siwe włosy na głowie i na brodzie na kolorna- 

fclAMćrMc J "®znie.bęzpieczeństwa dla ciała. Farba ta bezwonna jest skuteczniej- 
“ Pit. fLMte«° rodzaju dotąd używanych Fabryka w Rouei, 

----  - Warszawie wykładzie Fryzjersko Perukarskim P. K. Pohoreckiego,

KRAWCY 
lipami i śmmi 
rrlica Trębacką, Nr domu 7 nowy, pierwsze piętro

Polecają się z wszeJk emi wyrobami krawieckiemi. PALTA 
ł najlepszego materjału, wykwintnie wykońozone po rs. 28, w niż
bym gatunku rs. 25; z towaru Szanownych Goś i po rs. 14, także 
uarnitury i wszelkie inne roboty po nąjumiarkowańszej cenie.

rrzytem podejmują się przeróbek i odnowień; garderobę starą 
przyjmują w zamian za nową. (1—6) — 10,379 —

 

O LEKCJACH KROJU

FABRYKA ROBERTA BORTĘ
w Warszawie przy ulicy Nowy-Świat N" 1298, nowy 38.

Wyrabia od lat wielu i posiada zawsze na składzie w znacznym wyborze Kassy że
lazne bezpieczeństwa w formie szatek, całe żelazne na podstawach drewnianych, różnych 
rozmiarów i na różne ceny. Kassy te starannie i ozdobnie wykończone, do których zamki 
sztuczne konstruowane sa według najnowszych wypróbowanych wynalazków, stanowić mogą 
rękojmię w zabezpieczeniu pieniędzy, dokumentów i rzeczy wartości od kradzieży i od p.i— 
żarów, czego dowiodła odbyta w roku 1869 próba ogniowa w Kijowie, w obecności Władz 
miejscowych, o czem pisma tamtejsze i tutejsze obszernie doniosły.

Posiadają tego rodzaju kassy i szkatuły 
z tejże fabryki:

Bank Polski, Towarzystwo Kredytowe Ziemskie, 
w Królestwie, Warszawskie Towarzystwo Kredytowe 
Miejskie, Warszawskie Towarzystwo Wzajemnego 
Kredytu, Rządy Bubernjalne Kassy rządowe powiato
we, wiejskie gminy, Izby skarbowe i kontrolne, Hassy 
miejskie, Skarbce kościelne, Kassy wielu kolei żelaz
nych, znakomitsi Hankierowie, kupcy i kapitaliści tak 
w kraju tutejszym jakoteż w Petersburgu, Moskwie, 
i w rozmaity cli punktach Cesarstwa.

Nadto Fabryka podejmuje się urządzenia kompletnych skarbców, oraz wyrabia w kil
ku wielkościach szkatuły żelazne, Prasy do kopiowania listów i przyciski do suchych stę- 
pli. Cennik Fabryka udziela na żądanie, na prowincję wysyła takowe pocztą.

(4-6) _____________________- 10J01 ~  

Rejscejgi i wszelkie Instrumenta rysunkowe
w wyższym gatunku, jak również i szkolne dla uczącej się młodzieży, polecaj Za
kład Optyczno-Mechaniczny, Ulica Krakowskie-Przedmieście, Nr 4(8, drugi dom 
przed Trębacka ulicą.-G. GERLACH, Optyk i Mechanik.

(3-6) ‘ — 9800 —

MAGAZYN MEBLI
Przy ulicy Święto-Krzyzkiej Nr 23 ci nowy, prawie na prost ulicy 

-Jasnej. — Po cenach umiarkowanych sprzedaje różne meble, jako to 
Garnitury wysłane i pokryte, Szeslągi kryte safianem i skórą amerykańską w najlep
szym gatunku, Kozetki, Fotele, Foteliki, Toalety, Łóżka, Umywalnie z marmurem i inne 
rozmaite, Szafki nocne z marmurem i inne, Stoliki pod samowar, Biurka mahoniowe, o- 
rzechowe i jesionowe, Szafki mniejsze, Kredensa, Stoły obiadowe, Stoliki do robót dam
skich rozmaite. Materace włosiaue zwyczajne i sprężynowe, Materace z morskiej trawy, 
Materace słomiane i t. p. rozmaite z któremi się poleca. (11 -121 — 8870

S1KIBH DAMSKICH,
Gruntownie kroju nauczyć się można tylko za pomocą frateuzkiej metody, która jest 

dokładniejszą od wszystkich innych i której zasadę stanowi odpowiednia linja, a nadto 
trzeba umieć szyć po krawiecku, bo bez tego Suknia, choćby najlepiej skrojona, nie będzie 
dobrą Osoby int resowane raczą się zgłosić do Zakładu Krawieckiego Damskiego Wojnic
kiej, przy ulicy Ś to-Krzyzkiej pod Nr 6, w trzecim domu od Nowego-Światu, ra dole od 
frontu. Tamże dostać można Linijek do tegoż kroju. (3 — 15) — 9791 —



W8MJ! I
i wszelkie cierpienia nerwowe, ustępują 
w jednej chwili po użyciu pigułek antl- 
newralgijnwcb. Doktora Cronier. Skład 
•w Paryżu w Aptece p. Levasseur, rue de la 
Monnaie 19, w Warszawie w składach mate- 
rjałów aptecznych pp. Ferd. Aug. Gallego i 
Ludwika Spiessa. (33—0) — 2045—

Jest do sprzedania 
MLECZARNIA 

z wszelkiemi rekwizytami do zakładu tego 
należacerai Oprócz tego jeet do wynaję
cia LOKAL na parterze, składający się 
z dwóch pokoi, przedpokoju i kuchni, oraz 
stajnia z wozownią. Wiadomość w Mleczarni 
przy ulicy Nowy-Swiat Nr 58 nowy.

—10,334— (2-6)
Jest do sprzedania mało nżywana, obszerna 

samaa

■wyborowemi lisami krzyżakami podbita i po
kryta pięknym czarnym rypsem jedwabnym 
za rs. 225, nadto Kołnierz piękny sobolo
wy z 10 skórek za rs. 180 i bojarka z naj
piękniejszych sybirskich st.boli za rs. 40. 
Wiadomość pizy nlicy Chmielnej Nr 11 w ofi
cynie na dole codziennie od godziny 8*/j do 
101/, z rana i od 4 ej do 6-ej po południu. 
Tamże jest do zbycia SZUBA lisi*; 
z wierzchem wełnianym za rs. 30, oraz Szo
py z pod obszernego płaszcza za rs. 32.

-10,333 - (1- 3)

W MLECZARNI 
przy ulicy Nowo Senatorskiej Nr 4 nowy, do
stać można ml ka prosto od krowy, kwartę 
po kop. 9, śmietanki krarta po kop. 20, mle
ka zbieranego kwarta po kop. 4. Udój o 
godz. 6 rano, 12 w południe i 6 wieczorem.

10,407- (1-6)
W fabryce A. Zwolińskiego, odla

ny został dzwon dla kościoła Prawosławnego 
na cmentarzu Wo skim 1,600 funtów, również 
dwa dzwony 720 funtów, dla Cerkwi w para
fii Głęboki, również w gub. Augustowskiej.

- 10,385- (1 - l)
Niżej podpisany, mam honor zawiadomić 

Szanowne Osoby, że po wyrestaurowaniu do
mu na Brakowskiem Przedmieściu pod Nrem 
423, wejście od ulicy Koziej Nr 2, nazad 
przeniosłem się do takowego i przyjmuję 
wszelkie Roboty Kuśnierskie, oraz far- 
bowanie wszelk.cn Futer po cenach bardzo 
umiarkowanych. Z uszanowaniem

Daniel Gross.
—10,387 (1-1)

sklep’

karskim P. K. Pohoreckiego, perfnmerji 
Śniechowskiego i w głównych składach 
perfum. (8—24) -6497

POMMADE EPIDEBMALE 
Przeciw łupieży 

P Dicquemare, Che
mika w Paryżu i Rouen.

Zapobiega wypadaniu 
włosów.

Spędza łupież nagłowie. 
Uśmierza swędzenie. 

Skład w Warszawie w Za
kładzie Fryzjersko-Peru-

z oknem wystawnem, urządzeniem i towarem 
Inb bez towaru, jest zaraz do odstąpienia lub 
od Nowego Roku. Wiadomość przy ulicy 
E'ektoralnej Nr 7S0, wpr. st szpitala Ś go 
Ducha, w sklepie szkła i lamp.

- 10,378(1 3)

z w i k t u a 1 a-m i, ' 
z towarem, jest do od-tępienia w każdym cza
sie, przy ul.cy Furmańskiej pod Nrem 17 
nowym. —10,402— (1-6) _ .

z wyborowych tumaków, z p’ęknym kołnie
rzem i mufką, w cenie 4C0 rsr. Damski 
Szlafrok, krój m Węg erskim, bogato haf
towany zlotem i jedwabiami, oraz chustka 
jedwabna w nowym guście i innne rzeczy 
pracy kob et, złożono do sprz- dauia-na prze
ciwko Saskiego Placu, w sklepie obok Maga
zynu broni Beckera. - 1<',4( 5 - (1 — 3)

Na jesienną i ztmuwę porę 

Magazyn Strojów Damskich 
B. ELSNER, 

przy ulicy Śto Krzyzkiej Nr 3, drugi Maga
zyn za Cukiernią Stmadtniegi, po powrocie 
właścicielki, zaopatrzony z istał w najnowsze 
towary i mody, a wszystkie po bardzo przy
stępnych cenach. Tamże j st palto sybery- 
nowe męzkie, zupełiie nowe i żantylka aksa
mitna.-10,313(2-6)

BAZAR i 
Stowarzyszenia Spożywczego i 

„MERKURY*4 
w Warszawie.

Przy ul. Senatorskiej obok Resursy Kupieckiej. 
Sprzedaj-.-: odzież męzką i damską, lichta

rze, szkła, fajansy, porcelanę, łyżki, widelce, 
szkatułki, przedmioty miedziane, meble, dywa
ny. obrusy, zegarki, obrazy i wiele innych 
różnorodnych rzeczy. Też same rzeczy przyj
muje do sprzedaży w komis. —7966—(11 —12)

NOWO-OTWORZONY 

Zakład wyrobu szkatułek do 
srebra i futerałów do biżuterji, 
na sposób zagraniczny, w domu zwanym Roe- 
skra, od Krakowsitiego-Przedmieścia, poleca 
się WWPP. Jubilerem i Osobom prywatnym. 
Wyroby nasze będą wykonywane jak najsta
ranniej, na cza, zamówiony, z najlepszych 
materjałów. Będąc obeznany z fachem od 
lat 2v-kilku, śmiem upra-zać o względy i za
ufanie, gdyż powyższy Zakład odpowiada za 
przedmioty powierzane mu.— Właściciel Za
kładu Klein i Spółka, w Warszawie.

10,219 (2 3)

CUKIERNIA-
K. FILTZEB.

Zawiadamia S.anownych Fanów i Kupców na 
prowincji, jako też i w Warszawie, iż w Cu
kierniach moich tak w Ogrodzie Krasińskiem, 
jako też przy ulicy Przejazd wprost Długiej, 
jak lat poprzednich, tak i w tym roku wy- 
rabiarę będą rozmaitę PIERNIKI z naj 
lepszego miodu Lipniaku; uprasza się zatem 
o wczesne zamówien ę takowych.

Potrzebny jest także do tejże Cukierni 
Uczeń lub dwóch, którzy by skończyli przy
najmniej 2 klasty i byli dobrej konduity.

-10,301- (2 3)

Korzystna wiadomość 
dla pracujących kobiet.
W sklepie naprzeciwko Saskiego Placu 

w domu Nr 391, nowy 34 obok składu Broni 
P. Beckera, przyjmują się w komis do sprze
dania, wszslkie wyroby pracy kobiet bez ża
dnej opłaty za czas zostawania onych w ma
gazynie aż do sprzedaży, jedynie za dobro
wolnie umówiony umsrkowany procent po 
sprzedania opłacać s:ę mający. 
________ -10005- _______ (4-6)

SALOPA 
z pięknych tumaków, kryta rypsem jedwa
bnym, najnołssego fasonu, 1 kołnierz Sobo
lowy i 1 Tumakowy, do sprzedania za senę 
niżej kosztu, u W. Brandel, ulica Niecała 
Nr 7, mieszkania 17 -10.148— (2—3)

EAU TONIQUEI
P- DICQUEMARE 

Chem ka w Paryżu i Rouen 
wzbudza porost włosów, 

.^2* zapobiega siwiznie;
Spędza łupież na głowie. I 

Skład w Warszawie 
/ w Zakładzie Fryzjersko-
J Pernkarskim P. K. Poho- , 

reckiego, perfumerji Śniechowskiego i 
*Błdwn;Składac^Perfn’’M^^4^-6496

— Mam zaszczyt powiadomić Szan. Pu
bliczność, iż w Łęczycy, w domu Nr 164 na 
nlicy Poznańskiej, vis a vis klasztoru po Ber- 
narnardyńskiego, mieszka Kunegunda Hem 
pel, Akuszerka, wykwol.fik»wana i cd Rządu 
upoważniona, która prayjmnje do siebie jo- 
łożnice, kobiety niezamężne, a w takim sta 
nie będące, zechcą się zgłosić do miejsca 
wskazanego, za bardzo przystępną cenę.

10,145—_______ (2 3)

ZNAKOMITE POWODZENIE.

VELOUTINE 
jestto MĄCZKA RYŻOWA specjalnie 

przygotowana z Bizmutem, 
dla tego to działa i-zczęśl wie na skórę 

N1ED0STRZEZ0NA PRZYSTAJEDO CIAŁA 
nadaje cerze 

Świeżość naturalną

Magazyn Perfum w Paryżu 
9, NA ULICY DE LA PAIX 9, 

dostać możaa w Warszawie w zakładzie Fry- 
zjersko-Perukarskim pana K Pochoreckiego i 
w Perfumerji p. W. B. Śniechowskiego.

- 8592(15 78)

Dwa wysokie pięknie kwitnące

OIWIIIII
z powodu nizkości lokalu są do sprzedania. 
Wiadomość ulica Złota, dom Bema, Nr do
mu 11, mieszk. 11. -10,316— (2—3)

Ł A ®
około 6,000 łokci kwadratowych, przy rogu 
ulicy Chmielnej i Sosnowej, pod korzystnemi 
warunkami do sprzedania. Wiadomość pod 
Nrem 42 nowym, przy ulicy Chmielnej, miesz
kania Nr 4, na 1 piętrze. —10,146— (3-3)

Kto ma DQM murowany, w środku mia
sta położony, w szacunku 30,000 Rubli, lub 
więcej i chciałby takowy zamienić na mniej
szy, murowany, w bardzo dobrym punkcie 
położony za dopłata, raczy zostawić swój 
adres i opis domu w Redakcji Kurjera War
szawskiego pod literami F. L.—10,250-(3-3)

Jest do sprzedania
Pies Pudel 

prawdziwy, rozumie po niemiecku. Ulica No- 
wy-Świat Nr 33. Wiadomość u strćża. 
___________ -10,370__________ (1-1)

Sdrzedaje się:

Fara koni siwych zaprzęgo
wych sześciu lat, lekki powóz 

i uprzęż węgierska,
po cenie umiarkowanej; może być sprzedane 
albo wszystko razem, albo oddzielnie konie i 
oddzielnie powóz. Ulica Ciepła Nr 6 nowy, 
stangret Michsł wskaże. —10,391 - (1 — 3)

Wyprzedaż Mebli
po cenie kosztu własnego 
wyrobu, przy nlicy Żórawiej 

pod Nrem 10, piąty dom od placu Ś g i Ale
ksandra. Garnitury świeżego fasonu wytłane
i pokryte rypsem wełnianym mahoniowe i o- 
rzechowe. 8ą także Szafy, Kredensa, Stoły 
obiadowe, Łóżka, Toalety, Biurka, Klęczniki 
i inne meble, jest Garnitur używany do sprze
dania. — Adam Lewanowicz.

—9806 (6-6)

Do sprzedania

GARNITUR MEBLI 
mahoniowych, składający się z jednej kozety, 
12 pół-foteli, 2 foteli, stołu przed kanapę, 
konsoli i 2 kanapek, pokryty aksamit m ko
loru bordo w najlepszym stanie, za cenę o- 
stateczną Rs. 450. Wiadomość przy ulicy 
Miodowej Nr 487, w kantowe Drukarni.

-10,269 -___________ (2 3)

Jest do sprzedania 

Garnitur Mebli, 
mahoniowych, 6 krzeseł, 2 fotele, kanapa i 
stół, kryte rypsem, stolik do kart; oraz sze- 
sląg w safianie, robota wykońciona bardzo 
starannie. Można nabyć za cenę bardzo 
przystępną, przy ulicy Brackiej Nr 13 nowy, 
u Tapicera. —10,406— (1 3)

Zortawicny jest do sprzedania 
lub do najęcia FORTEPIAN 
(Concert F.iigel) palisandrowy , 
wied-ński, najnowszej konstrukcji, 

o 7-miu oktawach z nadzwyczaj pięknym to
nem Tej san ej dobroci są i PIANINA 
paryskie, zamiana się przyjmuje, ulica 
Zielna Nr 22, przy rógu 8 to Krzjzkiej.

-10,401 (1 3)

FORTEPIAN
mahoniowy, prawie o pół siódmej oktawy, 
bardzo zgrabny, wstawny, bo krótki, dobry 
do nauki, jest do sprzedania za ts. 75, przy 
ulicy Leszno Nr 719. nowy 33r na pierwszym 
piętrze od frontu, stróż wskaże.

—10,273 - (3 3)

FORTEPIAN
paFsandrowy o 7miu oktawach 
z całym blatem metalowym i 4ma 

szprejcami, fabrjki renomowanęj, j<st do 
sprzedania dla braku miejsca za rs. 200 przy
ulicy Krak. Przedm. w przrehodnim domu Re- 
z'era w sieni na lem pktrze, ostatńe drzwi 
w korytarzu. —10200— (3 3)

— Mam zaszczyt donieść Ssanownej Pu
bliczności, iż w tych dniach otworzyłam 
saaiams 

przy ulicy Długiej w domu dawnie) Elerta 
pod Nr 543, polecając Sranownej Publiczno 
ści wyborową KAWĘ tak na porcje po 
kop 7t/j jako i na szklanki po kop. 5, oraz 
CZEKOLADĘ a fabryki W go Wedel.

-10195(3-3)
W DmKarni kurjeru WamawSKiego.—(Plac Teatralny, hr. 473 o nowy 5).

DWA

wydane przez Bank Polski za numnrn®’ 
2,889, 2,9ul i 4,273 na Zastaw różnych !<*• 
warów. Uprasza się znalazcę o oddanie ts* 
kowjch do kactoru Banku PoLkiego.

-9879- (2-3)

Akcja domu Zleceń 
Bolników Podlaskich, 

pod firmą: Kozłowsk’, Zembrzuski, Bucko*, 
wiecki i spółka, Nr 414 na okaziciela wyst*" 
wioną, zaginęła. Ostrzega się, aby nikt ts* 
kowtj nie nabywał. agdybv wiedział o n'CJ» 
aby dał znać do Herszka Rozenbaums, kup* 
ca w Siedlcach, alb > też do Kantora do® 
Zleceń Rolników Podlaskich do Siedlec, 
tuta >a tę Akcję, w swoim czasie tylko J01 
prawnemu posiadaczowi wypłaconą będzie-

- 9878 (2 3)___

Potrzebna jest

Mieszkanie Kawalerskie
z meblami lab bez, składające się albo z je
dnego większego pokoju, lub z dwóch mniej
szych, na jednej z ulic: Leszno, Solna, Orlż, 
Ogrodowa, Karmelicka, Nowolipie, Przejazdy 
Rymarska. Reflektujący zechcą zostawić s- 
dres: Leszno Nr 7, u Rządcy domu.
 -10,319 - (2 -3)

© . ,___ _
®®®®®@®®©®@® 

Zagubione zostały

Jest do wynajęcia w każdym caasie 
EJissasams 

składające się z dwóch pokoi na dole <» 
frontu, na nhcy Mylnej, domu Nr 7, drzwi 
czwarty dom od ulicy Przejazd. Wudomoś* 
na miejscu. —10,325 - (2—3)

Salon i dwa pokoje ume
blowane,

w bliskości Nowego-Swiatn, do wynajęci* 
kadego czasu. Wiadomość w Sklepie Nery®' 
berskim, Nowy Świat Nr 26.

-10,380- (1-3)
©© © © © © © f 

®Do wydzierżawienia cd 1-go M 
Stycznia 1873 r.

® Obszerny Ogród Owo- § 
cowy i Warzywny, f 

wraz z pięknym domem mięszkalnym 
W przy Rogatkach Jerozolimskich Nr 
($) 1:47 lit n tuż za okopami, obok plan- 

tu Kole i Żelaznej W adomosć w Kan- 
torze Bankierski m Stanisława Lea- 
Ber, lub u Rządcy domów przy ul:- M 
cy Miodowej Nr 490/1. /A

(6—6) - 9735- W 

z meblami, z wspólnym przedpokojem, w środ
ku miasta, do wynajęcia każdigo czasu. Uli
ca Niecała Nr 3 nowy, w Dystrybucji. Tam
te powziąść można wiadomość o Maglach* 
pojtdyńczo lub razem; hmpy wiszące sklepo
we do nafty, waliza skórzana podróżna, or»» 
dwie prassy litograficzne, wszystko w dobrym 
stanie. -10,374 - (1-3)
Potrzebnem jest zaraz lub od Nowego RokO 

MIESZKANIE, 
złożone z 2 ch lub trzech poko!, blisko Kr»' 
sińskiego placu lub Tłomacki Adresa prosr® 
nadesłać do Księgarni W go Weade. Kra- 
kowskie-Przedmieście Nr 412a.

-10,366- (1 3)

Pies biało-kasztanowaty, 
pokojowy, z rassy wyżłów kurlandzklcb, stan* 
bez żadnej obróżki, z domu kupca t’za, 
skiego, róg Leszna i Karmelickiej wib?6"’ 
w dniu 19 b. m o 9 zrana, zginął yp1* 
sza się, kto go posiadać może, o oddanie 
handlu tegoż kupca za nagrodą, jeżeliby ’9 
żądał; zastrzegając, że n eprawy posiadł 
drogą Sądową byłby pociągnięty. 

____________ 10,367 _________ 
Dnia 19 paździor. (# sobotę z rana zg'D^* 

Suczka
3 mies ęczna, wyżlica, z rassy Fonterów, ct» 
na ze strz łrą na piersiach. Ktoby t9\r1(r 
znt arł raczy ją odprowadzić na ulicę 
dową pod Nr 15, m eszk. Nr 10 za

-10,408_____________ ________ --

nagrody ksr. 3-
W dniu 13 t>. m, o godzinie 8 wi 'C*cj.na- 

z Hotelu Rzymskiego pray ni cy No»o*. oyr 
torskiej, wyleciał piesek czaruv, podp 
prawdziwej rassy Kinks Charles 
Kruczek. Ła kawy znalazca. r«czy gc 
do Sklepu W-go A. Skorupskiego, 14 # :g. 
kowskii-m Przedmieściu pod Niem 41 
ż li będzie wymagał otrzyma P0*!*; * 
grodę.__________ -10,160 l8.,

4,03boj6ho Ueit3yp0If


